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Dług włókniarz 
Plan przemysłu włókienniczego na I półro­

cze 1947 r. nłe został wykonany. Clęika iii­
ma, zablokowanie przez pola lodowe B.ałlyku 
i związane z tym trudności w dostawie su­
rowca, niektóre inne przeszkody w zaopa­
trzeniu technicznym - takle były. pierwsze 
przyczyny. 

Ale fakt pozostaje faktem. Przemysł włó­

kienniczy nie dostarczył kr.o:ijowi z górą 10 mi­
lionów metrów bieiiących tkaniny. Dłużni­

kiem największym jest przemysł bawełniany. 
Te 10 milionów metrów trzeba nadrobić v1 

ciągu II-go półrocza bieżącego roku. Tego 
wymaga interes pailstwa, narodu, klasy -o­
botniczej. 

Górnicy i hutnicy, robotnicy wielu innych 
g.ał~zl plan wykonali i wykonują pomyślnie. 
Górnicy, którzy pr.o:icują w szczególnie cięż­
kich warunkach plan wykonali z i:łuzą nad­
wyżką. Węgla w Polsce nie zbraknie. Czy 
włókniarze, którzy zawsze byli jednym z czo­
łowych oddziałów polski~ klasy robotniczej 
pozwolą się zdys!ansow.o;rć? Niewątpliwie nie. 

Czy będzie łatwo nadrobić owe 10 milio­
nów metrów tkanin w II-im półroczu, a ści­

s1ej mówiąc w ciągu pozostających 4 i pół 
mlesiqcach? Nie. nie jest to łatwe -mówimy 
o tym szczerze. ale leży to w granicach real­
nych cbecnych mozliwości przemysłu. 

Potrzeba w tym celu jednego - mobiliza­
cii wszystkich sił i energii wszystkich włók­
nil::nzy - oi:ł dyrektora Centralnego Zarządu 
Przemysłu Włókienniczego do tkacza czy 
prządki w fabryce. Wszyscy muszą stanąć 
do wyścigu pracy. J\ w pierwszych szere­
gach musza się znaleźć peperowcy 1 pepe­
sowcy. Osobistym przykładem każdy pepe­
rowiec i pepesowiec powinien porwać do 
walki o wykonanie planu wszystkich swoich 
towarzyszy pr.acy. Tu jest pole dla najszla­
chetniejszego współzawodnictwa i najściślej­

szej współpracy. 
Pamiętajmy: na te brakujące 10 milionów 

metrów tkanin czekają krocie źhi dzianych 
naszych współobywateli. 

„Głos Roob!n!czy" będzie nieodstępnym 

tow.i:Jrzyszem włókniarzy w ich walce o plan. 
l!ędziemy pomagać włókniarzom usu :1ać prze 
szkody na drodze wykonania planu. I te, 
które pochodzą z~ zlej pracy władz zwierzch­
nich i te, których przyczyną jest zła organi­
zacja pracy, i te których rodowodem jest le­
nistwo czy zli:J wola. 

Wykonanie planu - · to •~rawo honoru 
włókniarzy. 
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PSL - Wł 
Zamiast walczyć z Niemcami walczyli z , obozem demokracji polsldej 

KRAKÓW PAP. W trzecim dniu przewodu są wały jeszcze z OK.resu organizuc.:ji „;;ie.". Oskar · kturych linia polityczna najbardziej mu ;ctpo· 
do~ego. o.sk. Strzałkowski k?nlynuuje swe I żony - jak twierdzi - miał zastrzeżenia co wiadała. Do Polsldej Partii Robotniczej 'WIN 
WYJ,a~mema .rozp?częte .·w dniu popr~edni~ Ido antykonnmistyczne.go ducha iustr~kcji, za- był ~stosunkow~ny ~de~ydowan~.e ~rogo i na 
~resc1ą walki poli.tycz:ie1 WIN-u mowi os kar wa1 tych w t. zw. wmosl,ach, o ktorych w staw10ny na zbierame mformac1i maz na two 
zony.-. ~ył "':YWI~d 1 pr~pagandil;. WIN na- sprawie kilkakrotnie już była muwa. . J rzenie t. zw. wtyczek. Jeśli idzie o PPS -
kreshł hme. d~iałama wywiad!.'., ktorv był. jak W dalszej części swych wyjaśnieii os.K. ,,. :;7,uwu.ie '!;bier ano informac.i<: i oddzia!".,!War.o 
by . prz~dłuzen.iem prowadzon~J prze~ n~ego mawia rolę, jaką chciał odeqrać WIN w ży- w kierun~ rozluźnienia ~~:;ptiłpracy ::: PPR. "?_o 
polityk!. .wywi~d ten ustala się w koncu Ja~o ciu politycznym kraju. WIN 'Wedłu!'.J Strzał- WRN stosunek WIN-u był ozytywny. Jes~1 

mformaCJ_a po~1tyc.zno - społ~czna, penetracja kowskiego, działalność swą nastawiał na wy- chodzi o Stronnictwo Pracy - \!\TIN odnosi] 
w. leg_alme dzia~aJących. part1ac:i. polityczi;iych bory 'ie mogąc jako orqanizacja nielegalna się z zaufaniem .:!o grupy P.opiela, a negaty· 
NLektore sugestie w te1 dziedzm1e oddziały- i wziąć w nich udziału, WIN posta'<Vił na tych wnie do grupy Felczaka PSL zajmowało st:::-

Szwajcaria -1 ·I E ! 
Odmowa wstąpienia do unii celne w ramach planu Marshalla 

MOSKWA (obsł. wł.) Rozgłośnia hambur­
ska donosi, iż przedstawiciel rządu szwajcar­
skiego zakomunikował, że Szwajcaria odmó­
wiła przystąpienia do Związku Centralnego 16 
państw, który ma być utworzony w ramach 
plarn; Marslmlla. 

„J~żeli Szwajcaria pragnie przyczynić się do 

odbudowy furopy, to winna ~•td1ować ptc.łtla 
niezależność, a przede wszystkim nielależ: 
ność finansową" - oświadczył przedstawi­
ciel Szwajcarii W ten sposób Szwajcaria 
przyłączyła siq do stanowiska państw skandy 
nawskich, które również odmówiły przystąpie 
ni a do unii celne i 

Kongres ocjal~stów francuskich 
rozpoczyna się dz~siaj w Lionie 

PARYŻ, (obsl. wł.). - W drtiu dzisiejszym 
otwarty zostanie w Lionie kongres fram::u<:kicj 
partii socjalis tycznej. Kongres wywołał dde 
za!nteresowanle w szerokich ko!ach spole„zeń 
stwc francuskiego, od jego uchwał bow!em 
zaleźy, czy socj'31iści pozostaną nadal w rzq· 

dzie bez udziału komunistów. Z szeregu de­

partamentó,v donoszą o uchvrnloch lokalny ;h 

organizacji socjalistycznych, wzywa i er.cy :r1 

kongres do nawiązania w.spólpracy z pmtiq 
kom unistyczną 

nowisko wy,jątkowe. Stosunek polityczny 

Dokończenie na str 2-ei' 

• WSPOLHE NARADY 
GO SPOOARCZE 

aktywu SL i PPR w woj. łódzkim 
Zarząd Wojewodzki S. L oraz Ko 

mitet Wojewódzki PPR w Łodzi 110· 
dafo do wiadomości. iż dnia H.S.47 
roku o godz. 10-ej ra•in odbęd1' :"ię 
NARADY GOSPODARCZE AKTY· 
'Vll WIEJSKIEGO CZLONK<)W S. 
L i PPR. z udziałem lHzedstawicie­
!i władz woiew6cłzkich ,,„ nastepufo· 
cych powiatach: KOŃSKIE, KUTNO, 
q:;·cl.YCA, RAWA MAZOW. 

Zarząd W o.iewó{)zki 
<~. „.,ic twii Ludo"·ego. 

Komitet W f}i'.!1) 6dzki 
PoJslde.i Partii Robotnicze). 
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„R eferały" dla &bJ:vclr w~carstw 

Osk. Strzałkowski stwierd:zn następn''» że 
utrzymywEtt siq ti.lk rll11g0 w 11fności ctr1 

Anglosasów poniewa·i: w1Przyl, Ż<l W<ll'.C7ą oni 
tylko z rząllom pohkim. a niP. 7. r'iÓbtwem 
polskim. „Nie magio ~i<-; nGm w, ąlowir• pom1e 
ścić, 'ze Anglia. mając w ' st.rJ~'lilk11 rh-. Polski 
tak olbrzynii ra('tlllncl;, nir. br>1l1 .. <' rhdala ~JO 
spłacić. Z biegiem cns11 - r:v1rue osL. -
krytycyzm wzra.~tal, a/P clopn:T.J w 01/ałuim 
czasie zoticnfCJwalPm się, 7.P .~q oni ,•r7eciw­
ni Polsce. Przekona/o mnie o tym ;ta11owiflko 
MarslwJla w sprawiP fir<illic 7.:irl#lllnlch I to, 
że obecnie Anglo.~a.~i slnwiujq wt Nfr·mcr!w 1 

ir/J odbudowe". 
Z kolei osk. przechorhi dn wv pi.nieni;t 1t·)­

~unku WIN-11 110 TTT':\. 

Dokoła krakows·kiego procesu . . . 
Przed Wojskowym Sądem Rejonowym - w · wnq czę.§ć inteligencji związanej z Uniwersy· 

Krakowie rozpoczął się, jak donosjJiśmy, pm- tetem .Tagie,llonskin1 - najstarszą i najc7.ci·. 
ces Niepokolczyckiego, Mierzwy · i wspóbs- gor111fej.s7.ą z naszych wyższych uczelni - za-
karżonych z WiN-u Charakteryzując prze- puścila" korzenie niepokojąco glęboko. I 
bleg pierwszego dnia rnzpraw i dając sylwet- Praw<lu, oskarżenie odzwierciedla stan rze-
kę oskarżonych - „Gtos Lntlu" pisze: czy z wiosny ub. roku. Ocl tego czasu zmie· 

„Przewoclnic"zqey długo oclczytuje persona- nilo się sporo w Krakowie - nawet na Uni· 
/ia oskarżonych. Jest w.fród nich profesor u- wersytecic }C1gicllo1\skim. Ale mimo to spra: 
aiwcrsytetu, kilku docentów, jest szereg pra- wa jest powaźna. Relwm'endujemy Minisler·, 
~owników instytucji noukowych, są nauczycie .. • t stv.:u Oświoly, tow. Slartisławowi S. krzPszew- · 
le gimnazjalni, są legalni dzialacze PSL - IClk- skremu, uważne„ bardzo uwC1ine przesturiio- ł 
ze przeważnie o wyższym wylrnztalceniu. Or- wapie aktu o.5/l arżenia procesu krakowskiego. 
ganizacja szpiegowsk(l WiN wrosła tu w pe• 

u 
~rok.: Nie rozumiem określenia -- rozpra· 

cowywania elementów wywrdtowych w ośrod 
kach pracy. Ośrodki te były pod nadzorem 
Niemców. Był-0· hasło żółwiej pracy. Czy „BW" 
c11.odzilo o tych, którzy źle pracowali dla 
Niemców? ' 

Osk.: Chodziło o element robotniczy w o· 
góle. 

Dokumenty hańby 
. Następnie prokurator zapowiada oglosze· 

me pewnych fragmerrtów ~ raportów brygad 
wywiadowczych. 

Prokurator czyta melduJ'!ki ,,BW"i , "' -, 
Filipowicz Jola-nta, żona majora, mieSzKil 

11 sympatyka komunistycznego; ksiądz Boro­
wiec - ka.pelan komunistyczny, zasuspendo· 
wauy jeszcze przed wojną; Kawalec Walenty 
pre'les Stronnictwa Ludowego, w zazyłych· 
!!losunkc1ch z .lącznikiem ok.ręgu ·PPR; Koss()W 
ski w„ - szofer firmy „Nut'' w Rzeszow:e 
przewozi Żydów z o·bozu; Kubicz - w kon· 
takcie z Zydami pracującymi na torfowisku; 
U~aj Franciszek .- R-zes7.ów ukrywa się przed 
N1err,icaml w związku z wydaniem dokumentu 
?:ydowce: Lipski, Rzeszów, kierownik pocią­
gn osobowego, prowadzi robotę ormmiza.cyi. 
ną wśród kolejarzy; NN. żydówka ps. „Fel;" 
ukrywa się u Zwolińskiego, jeździ do Krako· 
wa pp pieniądze na pomo·c dla Żydów1 Petru· 
sew!cz Kazimierz je'St w korntakcle z desan· 
tem sowieckimi Rog Toma'S'Z - propaganda 
prosowiedca1 Rubi,cl - żyd ukrywający się 
pod aryjskim! doJmmentami, Rumak Maria -
czl.o-nek PPR: Wiśniewski - aptekarz sympa· 
tyzuje z komunistami; Wiśniewscy <:>jciec i 
syn są w kontal>:cie z księdzem Borowcem; 
Milewski - planuje wysadzenie w powietrze 
Gf!istapo: Zwoli1'iski Tytus - były prezes PPS 
i TUR, w jego mieszkaniu odbywają s[ę ze· 
brania, ukrywa Żydówkę, a zdaje się że i in­
nych żydów; Kalisz Danuta - Kraków ldokla 
dny adres), robotnica „Semperitu" - bkal 
kontaktowy; Laska Stanisław - kandydat rlo 
bandy dywersyjnej; „Bogdan" przedstawlc!ei 
1 dywizji kościuszkowskiej. 

Informacji lego rodzaju - mówi prokura­
tor -:- je.st w aktach: odnośnie Krakowa · -
633, Tarnowa - 431„ Kraków powiat - 585, 
Jasło - , 93, Sanok '° 23, Przemyśl - 26, Dę­
bica - 83, Jarosław - . 166, Kraśnik ...... IS, 
I<rosno - 134. 

Prok.: Czy nazwiska te były reiestrowa 
ne po to, żeby je później wykonystaćt . 

Osk.: Tal,< jest. 
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itlerJ·zm krze i się · 
Komedia de~azyfikacji· w Niemczech 

Denazifikacja w oczach Niemców stała się hecnie neohitlerowców. Miało to miejsce rn. i. I się pod oki~rn władz amerykańskich, powoła· 
Odpowiednikiem nieudolności systemu demo· w o~~ęgu Re~e.n. za.are.sztowano tu czło;ików nych do utrwalenia demok~acji w ~i.emc~.ech. 
kratycznego. Słowo „denazifikacja" wy·pO<ll'ie- komisJ1 denazihkacyJneJ, w liczbie ktorych Jak na dwa lata trwama denaz1hkac11 -­
dziane w gronie Niemców wywołuje paroksy~- znalazł się poseł Jo bawarskiego Landtagu, rezultaty dość wielomówiące, zwłaszcza, jeżeli Inicjatywa wzniesienia tego gmachu - jaA 
my śmiechu. I rzeczywiście, nie ma większej burmistrz miasta i mni wysocy urzę\:łnicy. U- się weźmie pod uwagę ogromną ilość zwal- wiadomo - wyszła od łódzkiej organiz11~i 
komedii nad procesy denazifikacyjne, k:edy trzymywali oni kontakt z jedną z grup poci!· nionych Qd wip,y i lrnry hitlerowców i tempo partyjnej PPR. - Obowiązkiem kaźdego czło • 
hitlerowiec ma sąd i, hitlerowca. z~emnych, ~olporto"'.ali nielegalną prasę oraz przeprowadzania całej akcji. ka partii jest dołoźyć cegiełkę swego wkfodu 

. , z c · . „ . I broszury hitlerowskie. I to wszystko dzieje Jan Kalecki. 1 dla pzryśpieszenia budowy . . 
Bawaria, ktora w h1storn Niemiec zawsze 1 "==-•·="'·=-·~ .-~""""""""·'='~~·=="""'~---

odgrywała rolę ośrodka wstecznictwa, i tym j D I \ 11 n Ilf a I la 11 ' ł 
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~~~ę~~~~~, ruaa wyprawa ""ZeC~ S110ZUl31Salm 
rozb1JaJą się limuzynami Mowie .głosno na . . fit fi I ' ' 14' 
ulicy o zb!odniarzach hitlerowskich nie nale- T . - ' 4 ' 
ży do rzeczy przyjemnych i bez,piecznych. By- YDl. razem - rozczar0""'18D.le repOr.&tero~ 
wały jużwy~a~ki, żezbytsz?.zerywrógna.zizmu li' Centrali Vbezpieczalni Spolecznej tql.ko jeden .spóii.nionq UJ ciąqu 
zo:tał. ~a. m1eiscu ·„ukarany przez gorliwych _ 2 t d - „,. ...a0 iie-•• - ••'••-runą 
v1elbic1eh „Fuehrera". '6f:JO BIJ /Wille - M .,,,„"'.:lll z„ ....,"!IF""9 

RAJ W „OBOZIE PRACY" 

Jak wielkim bluffem jest cała denazLt·.'~a­
cja najlepiej się można przek'onać zwiedzaiąc 
ośrodki, w których są sko'ncentrowani pr~e- ! 
stępcy wojenni. W obozach tych zachowana 
jest forma życia przyjęta za czasów. III Rze- · 
szy. Więźniowie witają się ze sobą głośnym 
„Heil". Czynią to oni z szczególnym nacis­
kiem wtedy, . kiedy w pobliżu znajduje się 
strażnik czy urzędnik amerykański, albo jacyś, 
goście. Zachowane są dotąd tytuły i hitlerow-1 
ska dyscyplina wojskowa. · / . 

Niedawno w jednym z obozów hitlerow;ec: Dyr. Centrall - t?~· JÓZEF GA~EWSKJ 
został dotkliwie poturbowany przez innego! zaczyna swq pracę„ 1u_z o godz. 1-eJ. Sekret?r­
hitlerowca. Okazało się, że ośmielił się on o- i ka ?b. Mana Zdz1e~1ck.a, P~z,e~ c~y p~zec1qg 
d · d b ł Ob f h „ I swe1 pra w Centrali me spozniła s1e ani rnzt1.„ ezwac o y ego „ ergn1ppen ue rera per · 

W Biurze Podawczym dwaj młodzi tlfzędnicy 
ob. ob. Władysław Kontkiewicz i Marian Kub­
czak pracę swq rozpoczęli jllż o godz. 7 min. 45 

1 tu nie udało się! Fotograf zdjąć clzciał zam· 
knięte okienko, jednak w chwili robienia· zdję­
cia, oldenlw otworzyło się, a uprzejmy kasjer 

spytał: „Proszę, panowie do kasy?" 

,,Sie", nie dodając tytułu partyjnego. l .„Przyznam się, że na „wyprawę" tę wyru·· ob. Marii Zdzienieckiej, która przez ·cały czas sekundy wcześniej okienko otwiera się i u-
Zdziczenie, którego świadkami są' przecież' szamy ze złośliwą radością. Cieszymy się jak swej pracy w C:entra,Ji ni~ spóźniła się ani ra-1 J?.rzejmy urzędnik, wychylając ~łowę, zapyt.u­

przedstawiciele amerykańskich władz okupa· dzieciaki w nadziei spłatania złośliwego „psi- zu, potem pędzimy do bmr. ie: „Proszę, panowie do kasy? Naturalme, 
cyjnych, nie jest w niczym ograniczone. Hit· kusa". A chodzi o rzecz szczególnie złośli· Na pierwszy ogień idzie Biuro Podaw 12zz. na zdjęciu wyszło już otwarte okienko. Z ci­
lerowcy robią, co im się żywnie podoba. Np. wą. - zdemaskov:anie spóźn~als~c_h w Ce_~- Jest godzina 7-ma min. 45, 'a więc za 15 minut chą nadzieją witamy napis nad oszklonymi 
w jednym z takich obozów w pobliźu Mona-· tral; l'.b~zp1eczalm :=>połeczneJ P'.zl . ul. vVo,- powinno zacząć się tu urzędowanie, jednak już drzwiami: „Wydział Swiadczen Chorobowv•:h" 
chium um·eszc ok ł 7 000 . t _ • czanskiei 225. Po pierwsze - spozmalscy, po teraz pracują w najlepsze dwaj młodzi urzęd· i tutaj praca już wre. Kierownik Wydziału 

.
1 

zono 
0 ~ · m ernowa I drugie - przedmiot narzekań chorych i zdro· nicy: ob. ob. Władysław Kontkiewicz i Mariun pokazuje nam listę obecnych. Są wszyscy. 

nych Ob.~z zo~t~ł. sz~m.nie. naz-;any „obo· j' wych - Ubezpieczalnia Społeczna. Musi się Kubczak. W przeciągtt następnych 5-ciu minut Na kilkuset pracowników Centrali Ubezpie­
zem pr~cy · Więz~10wie dzielą się na dw;e udać! Nasz motocykl warczy jak wściekły schodzi się reszta pracowników biura. Brawo, czalni Społeczne; przed dwoma tyqodniami -
kate~o~1e: oczeku1.ącyc;h sądu i s~az~nych. I pie~, chcemy jak najprędzej wpaść do Cen- Biuro Podawcze! jak nas informu;e kierownik Wydziału Perso­
Jech11 1 drudzy czuią się doskonale 1 mc ab· I' tralr. A jednocześnie złośliwy chochlik reporter- nalncgo -:- zdarzył się jeden wypadek spóź-
1iolutnie nie robią. Czytają gazety i ks[ąż·k~ I ~a d~vadz!e~cia ós~t1. jesteśmy na miejsCLI. ski traci na humorze. Fiasko, psiakość. Jzsz- nienia. Dyscyplina pracy w Centrali służyć 
~dpoczywają, palą, dyskutują. o pracy nikt . Wozny iest Juz na ~łuzb1e. .Pyta~y sfę o dy· cze przed godziną 8-mą wpadamy do vl/'ydzia- może podobno za wzór dla oddziałów Ubez­
z nich nie myśli, zresztą, nikt ich do prncy I ~el~tora ~ to~"· Jo1;efa G~1e~~~1ego: „J~st łu Ewidencji. Dobra nasza! Złośliwy chochlik piecza/ni. Do godz. 8 min. 10 listy obec1wści 
nie posyła JUZ od swdme1 godzmy u siebie - odpowia- ożywił się - w olbrzymiej sali Wydziału stoi wszystkich wydziałów sq składane w Wyclzia 

J d · . . . da woźny. Wchodzimy na pierwsze piętro do kilka pustych biurek. Oho, i kierownika 'Ny- le Personalnym, kto się spóźni tłumaczy się 
e en ~ mch na zapytame korespondeata ookoju 12.5. To gabinet dyrektora tow. Ga- działu jeszcze nie ma. Zegar dostojnie wy- osobiście przed dyrektorem Gajewskim. A to 

„co tu robi?" - cynicznie odpowiedział: „Od- fewskiego. . '" hijcr ósmą. Zanim jednak zdążyliśmy sfotogra- nie należy do przyjemno.ści. Dyr. <J!ljewski 
poczywam. 12 lat Pracowałem dla dobra ojczy- - Obywatelu dyrektor!':e, jesteśIBy tuco:1j YI'! fować kflkcl- pustych biurek, nadchodzi kie- jest bezlitosny r/Ia spóźnialskicl!. 
zny. Należy mi się zasłużony odpoczynek. Ale specjalną misją wykrycia .-s.µóźniąlsk.l~lh. „ . r9vynik VJ'yc)ziah1 Personalnego; to Boler>ł3.w Opnszcza!Ti''. Cent~alę _z :o;iieszanym uczt;!· 
od razu po wyjściu z obozu - i tu twarz 3ego Dyrektor Gajewski na naśzą prośbę WSK~- 'sarna i - ku rozpaczy złośliwego chochl;ka ciem. z jednej" stronv jesteśmy na równi 'l 

przybrała zawzięty wyraz - wróce do rnbo- 1 zania nam szczególnie spóźnialskii!h wydzia- stwierdza: „Kierownik wyjechnł służbowo do petentami zadovrnleni, że w Centrali wszyst· 
ty". To nie może ulegać wątpliw~ści, przy łów: o.dpowiada: ~,Czt\icie. się, obz.watele, jak War~za:vl'.: a te puste. biurkil ~ale~ą do_ u:la- ko „klapuje", z drugiej jednak i trochę źli, że 
tak przeprowadzonej reedukacji z pewnością n s1eb1e "! ~omu, szuK:aJcie .sami~ . ~o.w1czow . .Dla odmiany probu1ef'.l:y >Zt.zę· nie udało nam się ożvwić naszego report :1żu 
żaden ze zbi · h'tl k' h nie zrozumie Gorliwie 1 w pełne] rozc1ąglosc1 korzysta-I scia przy okienkach kasowych. Zbhzamy >1ę przynajmniej zd ieciem jedneqo pustego biurka 

5 1 b r~w .
1 

erows ic my z uprzejmości dyrektora. Co rychlej ro· na palcach, może urzędnik jeszcze drzem; po godz„ 8-ej. Nie da jemy jednak za wvqra-
wyc 1 z rodm, me po3mie ogromu swych bimy zdjęcie dyrektora i jego sekretarki - Trzask! Blvsnela maqnezia„. ale ułamek nq, ale o tym późnic>j.„ (Dz) 

przestępstw. Im większa jest pobłażliwość A· ._,.._......,.,.....,,......,,,.._.._.._.......,,....,....,......._,.._,._..,...,.._._.,.......,..._..._,...;.....,.,;,...._.......,,;,....,.......,..""""'....,._,,.._.......,.._...,...-....,.-~......, . ...,...,,.,.....,...._,..._, ____ _ 

merykanów, tym większa jest także bezczel- ·lntermae!Jac§e n~». §ZQCb Czf._.mtellnihóUJ 
ność faszystów, tym więcej myślą oni o od- 1111"'' - "' --

w:cie, licząc tym razem na nowych sojmzni-1 
kow. Szczec.ińs ie szykan . "."ładze niemieckie i amerykańskie ped na- I 
c1sk e · „ b!' · 1 m opmi; pu 1czne.J raz po raz muszą Fundusz Wczasów przy O.K.Z.Z-eie zawa- cie łez: zniżka kolejowa. -Pozycja zresztą w I jesz) postanawiasz wracać. 
~rzep~owadzac . ~zystk.ę wśród pracowni'.;:ów Jony jest robotą. Ludziska, ściśnięci niczym budżecie nie dei phgardzenia. Forsy masz wprawdzie już niewlel.... Al( 
rzę~ow. de~azifikacyinych. Pod~zas badan o· przysłow10we śledzie w beczce, pchają się do A że jesteś, obywatelu, rzetelnym patriotą pociesza cię myśl, że starczy. Zrobiłeś ;;zy· 

k~zuJ-; ~rę, ze gros tych „szermierzy sprawle- jedvnego maleńkiego pokoiku gdzie na wpół i chce.sz poznać pie,kne a dotychczas ci nie· stko bowiem co potrzeba, aby zni.żka po·,;rot-
:ihwoscr" t h 'tl " B' · · · · ' 

. . ~ '!ex 1. ero~cy · 10rą on~ ~apow· przytomm ze zmęczenia urzędnicy robią co inane zakątki Ziem Odzyskanych, jedziesz nad na była również ważna. Zdobyłeś wszystkie 
b, fałsz.uią kw.est10nanusze, wykradają doku- mogą, aby spoconym łodzianom umożliwić od· I morze daleko za SzC'Zecin. stemple, wykupiłes kartę pobytu, zameldowa­
~enty - czymą wszY:stko, by pomóc swym poczynek. Tam siedzisz przez c?as urlopu, wysilając łeś i odmeldowałeś się. Nie przewidziałeś tyl-
yłtm k.ol~gom par.tl()nym · , Ci, którzy zdobyli (bo są i tacy) wymi:lJ.W· i L'dły swój spryt, aby móc jakoś „pslm wę- ko jednego: 

v'J~s~:J11 „wpada.Ją, · . I ne wczasy, wychodzg uśmiechnięci. Inni (tych I chem" tanio 'się urządzić. Gdy w żołądku i Że w takim bądź co bądż dużym Szczeci-
• . sra pracowmkow nrzędow denazifika- jes·~ więcej) muszą z braku miejsc zrezygno- w kieszeniach czujesz niepokojące pustki (a nie kasjer kolejowy jest tępy i leniwy. Tę­
•YJnych w tereme wykryto kilku f"Zynnych o.- wac w tym roku. Jedno zostaje im na atar- rl1;•eje się to daleko szybciej, niż przewidu- py, gdyż nie zna i nie chce znać przepisów 

Na 
- ·---·~-~---~----·--~--· ·----~„. - ·---· obowiązujących. A leniv.ry, bo ponad „ciężki" 

straży W". ływńw S!ł,,.::n·lku p:.1n"" ~iwa trud wypisania zniżkowego blankietu przekła-
l!l'd' U !A. E.ih;,~ _, ~I!. da wygodniejszą czynność, jaką jest sprzedaż 

Obywatelskie Komisje PoitkoWE W -
~· . . L.1:adania .łust1·atoro"7' 

już wydrukowanego karteluszka. Nic nie po­
magają słuszne arqmne.nty, powoływanie się 

Pr eddz. i"en' na zarządzenie. Nie pomaga logiczne tłuma· 
~. z . - ' p r~ cy czenie, że jedyny, bezpośredni, łączący r,ódź 
i} _ [i ze Szczecinem pocią~ pośpieszny za parę 

chwil odchodzi. Że inne osoby odjeżdżają do-

~po!?'eCZD. '. TCh.. piero następnego dnia, przedłużając podróż· o 
~ .,;;;· k_ilkan1ście godzin. 

Dnia 11 bm. odbyło się w Łodzi przy ul. Łodzi sq równte·ż całkowicie przygotowane do I ud.ziałem członków Komisji we wszystkich U- On, twardy biurokrata, ~łów raz powiedzi3 -
PiotrkowskT-e1· 212 w s1'edz•b·1e Urz d' "' nvch, .1·ak twie.rdzi , nie cofnie. 

' ę ow <>.i{Clr· przeprowadzania akcji szkoleniowej wśród . rzędach Skarbowych. nastqpl zaprzysiężmiie ' 
bowych konferencja z udziałem wszystkich członków obywatelskich Komisji Podatko- · członków Komisji w sobotę b. tygodnia, [)0- . Sytuacja staje się rozpaczliwa. W niezna· 
naczelniko'w Urzędo'w w Łodz' ! d 1 -' M• nym mieście, w tłumie obcych ludzi, z pie-

. 1 e eg ..... ,a !- wych"i lustrator.ów społecznych. czym rozpccznq oni swą pracę 
nisterst S'- b b • k R n~rJ=-:rni śc:L1r-> obLc;-·J P,;n1i, rozglądasz się, 

wa "'ar u - o · inspe tora atyń- Tak .więc Urzędy Skarbowe w Łodzi ju:': Jak do tej pory nie zosl::!ła jeszcze defini- nieszczęśniku, od kogoby tu pożyczyć na po-
sl:ie~o. Prze~m~otem konferencji było ');<ió: miesiqo temu były przygotowane całkovricie. tywnie ułatw!ona sprawa lustratorów ::polecz- dróż powrotną. Nie~nolrn inie szukasz łodzian, 
Wienie zadan 1 roli Ob~atelskłch ·~omisj1 i gotowe podjąć współpracę z czynnik' em nych . Dnia 13-go om. Prezydium :Miejskiej Fa któr":" nagle stają ci się mili i serdecznie o-
?odatkowych oraz lustrotorow sp·ołeczny<::h w' obywatelskim. Tylko fakt, Jż Biuro Mie1skiP.j dy Ncnodowej dol:ona wyboru 56 lustrat;nów czeki wani. , 
walce z nies~uiennymi płat,nik~m!. Rady Narodowej dopiero g bm. prze;;łolo t1sty społecznych. Natychmiast po ich wyzn::ic~:e· Gdy masz szczęście jak ja - to łeb 

, Delegał Mm. S~arbu - ob. mspektor P.a:- członków Obywatelskich Komisji Podot·ko· niu lustratorzy przyslo;piq do podjecia wspńl- rnajdujr;sz. Są wprawdzie w podobnej jak tv 
tyn~k! stw~erdz!ł'. ze Urz,ędy Skarbowe na te- wyc'h, spowodował, iz współpraca ta nie zo- pracy z Urzędami Skarbowym!. Na lustrat:irów sytmicji. ale jabś dzieki składce, niczym na 
rE'!me Łodzi są JUz od miesiąca przygotowane stała jeszcze deflnilywnie nawiqzana. Z dru· czeka już poważne zadanie zorievtow(tnia ' ;; biednego · dziadka, pomagają ci solidarnie wy-
do podjęcia procy przy współudziale Obywó- g1'e1· 1'edn·ak strony i· Prezyd1'um .MRN w " .. odz1· b' , h b l' , brnąć z sytua.cji i wrócić: do Łodzi. ' 

- - w try ie żyma pawnyc 0 ywate 1• kton::y zy- VVspomnienia rozkosznego zakątka zi-emi po-
telsk!ch Komfsj! Podatkowych i lustratorów stanęło przed nielada ·zadaniem - wyzn::1cze- iąc niezgorzej . do tej chwili nie ujawnili morskiej roztapiają się w przykrej reminiscen· 

społecznych. nia odpow!ednlch członków do Obywatel. swych źródeł dochodu lub ujawnil1 je •ytk::i cji, odnoszącej się do sposobu m;;iędowania 
Jak nas informu)e .z~stępca dyr. Izb1". Skar skich Komisji Podatkowych, obeznanych z za· częśe'jowo. Ogół obywateli naszego mias:a nieznosnych urzędników, wciąż wyznaj'!cych 

bowej - ob. Dz1ems'iew1cz,, wszystkie U- gadnieniami skarbowości t podatków. Tvm zasadę nosa dla tabakiery. 
;zędy S~arb?we ll'a terente Łodzi, zgodnie z się w pierwszym rzędzie tłum~czy ·włoka, w powinien okazać jak największe popa~cte I J;tie masz nawet odwagi interweniować w 
tnstrukc1ą; Mrn. Skarbu, do dnia lfl ub. m. przy powalaniu Oby.watelskich komisji Pod-:xtk·:i · lustratorom społecznym I Komisjom Spolecz- zatłoczonym pokoiku na Strzeleckiej, gdzie 
gotowały akta, dotyczące wypadków, w któ- wych. Dziś te trudności zostały już przezwy- nym w wal-ce z osobnikami, ukrywajqcymi zagonieni pracownicy zbyt są zajęci, aby na­
r~ch według p_rzypuszczeń Urzędów, właści- cięż.one. Do Obywatelskich Komlsji Podatku- swe źródła dochodu . Niezbędne jest także ;;(;i· prawiać popełniane przez innycll błędy. 
ciele pr.zeds1ębJorst'\ prywa_tnych osiągali O- I wych weszl.l ludz!e na ogól zorientowani w ślejsze zacieśnienie wspólpwc" miedzy T~r'q . Zostaje ci do spłacenia. dług I gorzkie, ale 
braty w k d d h d . . . · . . mes-tety, relorvczne pvtan \e: dlacz8go me ho· 

. . 1ę sze o po awanyc w eklara::jach I wykony•".amu swych przyszlvrh zadań. Po od Skar?owa i Dele<"olura T<o,.,.,, 0
,• " ~~101n;1 '""I· noruje się u n'as tego: co jest prawem i przy· 

miesięcznych. Urzędy Skarb"lwe na terenie byciu. pierws7u~'i inform:icvinvch zebrai1 z Łodzi. ~oz) wLleiem człowieka nracv? S • 

./ „ 
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ni pokoju Jmpresario • I 

De Gaulle.Patronęiń ·p~dtemia Francii 
Dzieje ·"W"Ykr}„cia i - ukrycia STAlOWl MOZG 

f~ Z~"S"'O"tr'&T ki-eg· O ~pl k„.1 RozwiązywaniF> wspókzesnych prnblemo'I' 
..._. _'!' .I. ..,... ~ '- technicznych i fizycznych wymaga bard1.o 

t t d G =·'l • l · k często dokonywania w krótkim czasie wiel-Viut.,, ry e e q..u.ea , Prasa paryska pisze, że ze sprawa ucichła aż nag_e~1&·owcy .sami przy 
;\ • "1 ! strefy okupacyjnej ''•Y!~i oficero1•·ie w waz· pomnieli o S'\')'ID 1stmen1Ti„. ustami gen. dP kiej ilości obliczeń. W zwia'żku z tym wiei· 

V1·ykrycle przed kilku tygodniami spisku I hych sprawach jadą po imtrukCJP nie do Pa- ·Gaulie'a. kle>go zn~czenia nabiera tak t:w~na „maszyna 
antyrepubl!kańsklego we Francji, wstrzasnęło I ryża tylko dn „ Cólombe1 -les·D1>u ){-Eghse:<, Przemów1~nie. wvqłoszone pr?:ez gen. de matematyka'', specjalny pr~yrząd do liczenia, 
cała opinią publin:ną. '~' ciąqu dwóch ty· [ rezydrrn: li d<> Gai.•1le·,„ TJ:;t~lnno. i przywór1. Gau!Je'a w Repne• na!'jle pó~tawiło i;prawe obliczania i rozwiązywama na1bardz1ej zawi-
godm '''iad::imości 0 spisku . wypelniły szpal-1 ćy spiskn„rrńw . ,„k ri<>rcr>i.n\' i„c,..oi11'1r 7.en- ~pisku n" 110,"0 na pot·z~dkn d:Qennvth. łych zadań matematye;znych i fiiycznych WY· 
ty wszystkich bez w~'jatku pism. Cały krni id 1 1ri 0 11l C1·11l~nrlot i l]P-m:ral v, 01~k • krlo- Przemowien e byto dosloirnym powtd'rlcehie:m nalt!>ziony przez urzonyr.h rad?.ieckkh. 
2.ył . pod znaki.em niE>bez~iec1P.?stwa, Jakie 1 ni&Jnv:h Larm i„, n;·h zat•ranyml ludźmi z o- nszczen;tw. rzucnnyC'h 1111 komunistńw przn Mod!'!low1mlf- elektryczne daje móżnoś6 do 
groziło ustro1ow1 repuhl!kamkiemu i ze w•zy toc<P"lil de Gi1•1Jle a. autorow „błękitneqo nl..iou". Dt" Ga\Jlle objął konywania obliczeń skomplikov!anych K •n­
stkich stron oomag .rno w;, b•r organy rvądn· o lych. ws~'· '"f\lrh •w•···~rli D«J:=a rh1· n. oiPJal:o wysóki Jl'atron;it nail Imprezą. llpisko- slrukcji, maszyn, przyrządów i apa.ratów, Spe 
11·e pr.owf!dz•ły lt~wid;icję •ieci spiskowców sił;i iesz.rzP w mniei lub wiecei otv:i!rty wa. Nie hrak na.wet qmźh.y „rnar$zu n~ Pa- CJalne maszyny „kopiują" ruchy samolotów, 
do. ~ałko•,•1tcqo 11rw·„stw1<>nin wszrtkich za- spo~ób pried kilku ti·ri'>dniami. Bvło j!&P~. ryż" w po~tari 7.apow1rdzian~i demansrrncji okrętów, turbo-qe11~1atorów, blumingów 
lazkow przygot.owanegn purzu . 1 · . ' . na jednym z placów paryskich w dniu S Przed kilku laty w instytucie energetycznvm 

· · . · ze nirl •plskn prowarlzą <Ir> kwate11• qPnerała, 'd . 'k ~konstruowano pierwszą ma~zynę t.-qo rodza: 
Od tego c,zas11 minęło JUŻ .kilka t~'.godni, ktńry od rjwóch lat po~wio;cra sie qlfr.nne nr- paz. z1ern1 -a. -

a o „sensnc 1nych re,1 elaCJar:h zapow1ec'lz1a· I . . · . . Opinia franruska zacl;ij<' sobie pytanie, czy iu. nazwaną elektro-integratorem. Obecnie za 
n •eh przez mmt~trn DE'Nf'UX, dąqle nie sh-- i rraniznwa11•_11 t10;1tu i'n:ydP1'1nkratyczn„qn I wnhf'C 'tPj nowowytworzonej sytuacji Rama· kończono montowanie i P.r~by drugiej, h~~-
chać. JPŚJi za~ chodzi o prasę. tn z "''yją°t- I Z\Ft1pown.nH'. ~11. r!'akrp.. . . I dier będYiP da!E>j mtil'Wil o sprzysiężeniu prze- dziej .udoskonalnn~j. Umozllw1_a ona Toz·w1a­
k1em. pism komuni5tvrznyrh, in.ne pi~ma mało I Ale wła~111P w ch_w1l1, k1erlv ~~_iawa ~1ę riwko Republice jako 0 „'pr1 esadnej fantazji" zyv.:ame na~f!1: waz:.nych -dla fizyki, .roątt'ma. 
co p1sz_ą o dn!szyc~ P?s1ęparl~ ~ledzt.wa 1 .akci_1. slala zhyt 1ai•na „ta1nv d.vr.yq„11t s~111ąl i czy w ohlicz11 nie d1tj~C'Pi się już. dzisinf tyki 1 tech~1k1 probl~mow _, 
-:intysp1skowf'1. v\T1dac wyn1znte, ze „JilK15 ! laską 1 p1<1sa ro1tnrzyła c1ęzk1 obłok m1irze- ·ukryć !'.JlOŻhY przewrotu nntyr,;puhlikan5kiegn Radzlet}tje el~kl~omtegrMory ~ ciągu kil. 
tajny dyrygent skinął laską I orkif'stra nag-: nin naoknln ~pisku. . partia socjal!stycznn. nie dokona zwrotu "I kt. sekunrl ókreslaią wytrzymałosl: •amolotu 
le priytlumiła swe 7byt crło~ne dźwi-ęki. I Prnmi"r Rn.m;idier nświadczvl. że dnkoła kiHtinku wzmoc-nlenla jedności robotniczej, przy różnych wstrząsach'. r~agowan1e turbO!J~ 

'Ą'1E'ls i coraz ql~śniE'j n.'•wl się naloinia,;t ; •piskv pnrlnif'siono wterei hałasu, ,.ni.i: -h !o rlo które1 na wołu jP partia komunistyczna. nera tora przy regulo"".amu itd. Przy. pomocy 
o mającym nastąpić z1ef"r!"o:11ani_u rzą~u 1 :--art o" .. Prn~n pr11w'<nw11 r0dch"'.V' ił;1 hasln 

1 

. Najhliższa przyi;złoś.ć powinna ci~ć. odpo- j m~szyny. jedE'n czło.wiek w 
0 
cią(.U k~kuw ~~~ 

Ramadte'.,. przy czym przew1rluie RIP. hkw1- I 1 uczyniła. Zf' spisku temat dla.„ zartow. v.ned:i. na te pyt.ama, niepokojące op1n1ę fran I dzm m0 ze t.ozwl~zi\c zadanL. k ore~·· z ~ 
daCJę m1n1Eterstw~ sprnw wewnętrmych w 7.dnw11ln ~ię, ZP t;i!di k11 pm>milrzE'nia i cuską. łyrh '"~runkach wymagałoby prze.,ło roku 
form!<> przyłączema do Prezydentury, Rady zhaqatelizown.nia sr1sku powiodła ~ię, 1 że A. Kowalski prnry. I 
Ministrów. Ił 111111111111111111111t111lIł11111111111'1•11111nItM.U'lI'111111.M•t ł!lll I I I Ił I IM H.l l'l l:ll:l1 l"l llMllM•ll:Ul l•l11l•IM•il•l1 l · 1 1:1:11·t11J1>1.l!'l 11ł"h l'lll'l ,Hl'in:U.!l'flll'l'l:l'I'! ! 

Ja:, tu powiadaią, powne wpłr"''"'.1e kda Colo§.c lf r1;~nr11.- itł'rolano!f.thl 
sa n;ezadowolone z teqo, ..,„ dnchodzenie. "'~ •• _ _,,,,.. 

~::~:r~;~~~zc~~e p~:1~;~ł~ ~:~i~;~~t~~~lek~ral~ Ch• .. •. sika -do nosa 
szczer~óinie zbyt wysoko. li;! -

Cói: to onrnc:;;a? Ażeby to 'epif'i zr Hnmie0 
i· d licyty skarbowe 

nal<:>ży przypomnić zasadnicze eta1Jy wykry- Starożqtno§ć nie znalu teąo UJąnalazhu. Dopiero w "16 wlef(u 1 
... 9'' sr-!sku , D 1'rólew.sld ustala h.sztalt chu.1tld Weoług „hłękitn!'go planu" spiskowcy ef1.ret 

mieli rozpocząć swoją akcję prowokacyjnym Każdy z. nas 'f życiu cod?'.iennym poslngu• toczenie i puszczona przez zalotników, a na-1 kowne chustki -: w perfumac~; Tak i.pff pa· 
wvstępieniem w Bretanii . .J • , n> ilość spi~k"w je się szeregiem drnhnych przedmiot,iw, m. in. wet własnego męża. rowan.e „mouc~mrs de Ven~1s. ~ozpo-:rs7 ec~· 
cow przrąotnwywala porlpalcnie dworów i i C'hu~tką dn nosa. l\la ona ciekawą historię Rzymianie chlubili się „puellae ';icl'.'de" - mły .su: z Paryza po_ całym swiecie ' S·a~o~i-
knściołów nrn;: '>laki .na. tirzi;dy public.me._ po- SWC!'JQ rnzwnju. „s11chvmi" dziewczynami, któr?7"· ~rn<lycyjnie ły n1ezbądny składmk tualety az do ub1rgie· 
rla1ąc s:c: 7a ko11111rn~lnw. W odpow11>dz1 na Staroi:vtnośr niP ziinJ.a chustki do ,1,„;a. Gre- rrzestrzeg1111e zasady przy7wo1 01c1 nie po- go stulecia. L 

"'n r~ł" (omy 11 a.( _ -.01~u111g ow r~~z n sp1.~~ rzynki i Rzyminnki nnsilv dlnqie chu~ty ale zwa a. y ~ie y. o n~ wyc1eran1e noo;;a c. 11~ , 1 
• l t 1• k · t · t · 1 I 1 ł t Jk · · h tką W starożytności i- w czes11ch now07.ytn r<:r 
kowrow w zachodn1ei 1 centialnet Prnnc11 ; , . . ,/ . . . ' ale rowmez ocieranie potu z czoła. znane byly pr1eważnie chustki trójkątne o· 
''Jlllłil prz)'stąpić ze swPj st1ony· do akcji uz1 wa~y. ich Jcdyrn? w ~ .elk~e swH;t,1, m 1110- Te surowe formy towarzyskie obow:'!zywa· krągłe. Kwadratowy jej ksitałt uk11zar si~ pr. 

p·.·!z : ~•'"- komunii;ly, ,,1 '\ Jerlno<:?e?:nie 7 ~ n:ajijcn do mi11sta zwyrię~kie orlcfatdly .~·o isk, Chustka w znaC'?:eniu dzisiejsz·,rm pojawiłi1 to w nader ciekewych okolir?:no4-iach. 
„obiony łitclu i porząrllrn" z,irTrnżoneql'J nibv I czysłoscrncl1. PnwwwaliJC mm1 w1t.1ly wk1a- ly znrówno kobiety jak i mężczyzn. raz pierwszy w drugiej polowiP wiel;_n !3-qo i 

wr.rhotln'oj czę~ci Francji miora ruszyć w kil' o~rytych •ławą_ holu1ler,k1ch wyct.'fl'lOW hero- o;ię po rai. pierwszy czterysta lctl temu w 111k~1 Król franruski Ludwik. XVI, id<'!C a porada 
ru11ku Pilrvż;i nie j;ik.aś przvp11rlkowa jednost- sow greckich 1 wodt'ów rzymskich, pochody WPneckiej piękno~ci. Nie posh1giw„mo się ministra finansów Colonnp'qo dla u1&ileniil 
ka ~pis].;owrów, iłle rcnnlnrnr formncjc woj· triumfalne ce7,arów. nią jednak podówczas przy speln;:111iu tak skarbu pienięclzmi, wprowiłdził •p~i:·i·ilnvrn 
•:!·owe, zm1111tow11no we frnnr.uskiej strefiP. Trzeh,1 wied...:i••c", żr „~11'110~c':" nn~a li• ho· pto7.ilicznPj czynnoki, jak dziś. Była <'na ra· roT.porządzeniem modę używania no\<·"Ch 
0'·11pilł · jne i 1 iir•miPc. cizi/a w •l11rożyt11oici M jedną ?: 9h'wm •rh c Zf'j przerlmiotem koł(le1e1 ii, 11rtyk11łf'm mortv. kwadr11towych chu~tek w mi" i~ct'! ·l•)ty hcził 

fraiyu-;J..a strofa okupar-vlna 00 dawni! f'C'Ch piękno~?i. . Bi;ida I.ej dziPwnynii>, któ1_a I PM żanld 11żywały jP.j, ahy „mieć coś •\• ręku. imwyr-h trójkątnych i okni9łyrh. 
,_· ... si.y się ~7rZ"qńlrrq <J1.1'ni. Wf' Francji., P'.7 "'7· • 7·~pn:nnie11lf' ntnrłil hy no~ ::h·1~1!<1j. r-!a1- C:'. 'nl moin11 by .się wdzięn:y~"· 'N. tv111 celu Odnośny tekst króli>v•ski minł br11 j1>n1e 
. ·~,u~ df'M'PJ1drnn~ ;;nr PM s" (Pc'>idzir>my nil r1ęk111.,:~zil n.1111Pt ·ws•3!.1hy wvkl,>ta f1'7.f''.' n- irnn11rz;i'v ''f"JHl1lnlf' wvszvte 1Pdwąh1<?m, -..1ii1t- nasł.P.!H~jące: 
raryz) ~ ntn hn~ło nd dłnrJ!rh n1iE'~ięry rm.-1 · . • s ,...- „My, Ludv.·fk 'VI, król fr<1nc11i;ki itrl. C'l'.' 
po czer'n 1dll" pr7f'7. ofirrrow J1Pfait10wc11w l . . b .„ nfmy wszem wnl><:!r i każdemu 7. •1qo"1111 w.•il 
fra11r11skif'j ,1~1°'.'ii ok11pa:yin'.!J, którzy w. Niem n yn1e r a a domym, 7.e we ws1ystkich kTi1jach, porllegają 
czed1 zn11l1'7.l1 odpow1eo111ą almosferę rlla Jl I , cyr.h nauej koronie _ zmienia si.ę przez ni· 
~wnir:h kno'l':<1ń. Vvc francm;k ich kołach pe'- niejsze ogłoszenie formę trójkątn11 i <>kragłc 
~tępowv_rh okreŚ!il się Bucll'll-Ba~f'D (sło]irę Sztuka Jurusza Wirskiego w z s R R rhustek do nosa nil formę kwadratową··. 
stref\·) J;1ko wspolc1„•sną Kohliqę, zehrnła · ' „ NasfępstwP.m ustawy było uruchomienią 
~1ę tmn bowiem c<1l·n ~mietctnk rcakc;ji. Znit- Znanv poel11 i dramdt11rcr polski, .Jnliusz S1.tt1ka ta nzyskała ·bardzo dóbra ocenę szeregu fabryk w kraju. którn przystapiłv do 
ny aqent <JPStnnl'J H,i1Yiy wstał arnszlowny Wj,rski otrzymał przed kilku dniami list od 7.P sł.Jo)D~ oajpoważniej~zyC'h teatrologów ra- masowej produkrji chustPk czworokątnych i 
w i;al0nach osobistych crwilnego gubernatora \\T h · k. T dziPckich. Ziłlały nimi wszystk1'~ rynki kra1·owe. 1· ~af'f. fi'!. -

rl k · b ił · l , · w · •zec rosy1s JE>go owarzystwa Tedl.ralneqo ~ , " Baden-Ba en, u toreqo -aw .ia rn qo~c. W krai_u „Inf:ynier Saba" będzie wvsta. niC'zne. Zrozumiałą jest rzeczą.. iż z tej ino· 
Baden-Baden krii się otwaFcie z „władz parys· z pro~bą 0 pozwolenie na przekład i wysta- -..ionv w jednym z teatrów w Krakowie w warji i mody wpłynęły do ~karbu królevrskie· 
kibc" a wyżsi· oficerqwie uznają tylko auto- wiPnie .ostatniej lego s7.luki „Inżynier Saba". sezonie hieżąrym. qo znaczn• sumy pieniężne. 

Dzień dobry,siostrzycz~ko! Jak si~ 
'zujemy? 

- Vi'yśmienicie ! 
- Przepras·zct'm, jak wc'ZOrarjszy nalot? 
- Nic nam nie zrobił. Ntiistraszył nas 

tylko. Czy wa•sza eskadra wystartow1ła 
natychmiast? 

- Rozumie się. 
- Stra.cili&cie dużo Włochów? 
- Siedmiu. - od11owiedział Quell. 

Ale straciliśmy także jednego z naszych. 
- Niedobrze, ale cóż zro•bić? \V'Szak 

- to wojna. 
Quell spo.j·rzal na nia 'i uśmiechna.t się. 
- Któż t<0 taki? - zapytał.a. 
-'\;\'ątpię, aby siostra go znała, ~ 

rzekł Quell. - To byt Brcwer. taki mło­
dy. wysoki. za,,·sze uśmiechnięty, Jesz­
;:ze prawie <:hlopiec. 

..!... To wszysfko iedno. czy znałam go., 
~zy nie. Znam wszvstki·ch. 

- Szukam miss Stangu - zmienił te­
mat rozn10wy QuelL 

S1-0str:i podniosła sluchawke telefoni­
:;zną i powiedziała coś po grecku. 

- .Jak pan my5li, czy '.Predk-0 przyjdą 
tu Niemcy? - zapytała z nienacka. 

1 - Podnba mi sie, że wasza starsza 
30 siostra traktuje każdego z nas. jak sy­

na. Czy ona i uania uważa za swadą cór­
kę? 

Uważam. że prędko . Oni nie lubia 
zibyt 111arudzić. 

- Przeciwko Niemcom nie ~vytrzyma 
my. Ale jednak.· będzierrrr walczyć. Zda· 
je się, że d'° Gre.cji przy.stano Australij­
czyków? 

- Zdaje się. że tak. 
Do rpokoj.u wesz!a Iielena. Zobaczyw­

szy Quella, z:iczPła przeprasz.ać star;;zP, 
siostr.e-. za jego wizytę. Ale ta od'Powie­
_działa. 

- Nie trzeba tiumacz~rć s-ie- Niech pa­
ni zaopiekuje się lepiej tym chłopcem. 
.T sst młod:i.'. a śmierć czyha na niego. 
Niech przynajmniej -przez chwilę 11ie 
czutie sie nieszczęśliwym. 

Kiedv wyszli ·z pokoju, Quel! zaoytal 
lielen•e, co ielf 'vlaściwie powiedziała 
starsza sios;tra. Uśmiechnęła się smutno 

- Tak' Jest b:nidzo doihra. Wszyscv 
ją luibi.a. Czy straciłiście ko•go.ś dizi'Sia-i? 

- Kto. m:r? - Ja? 
. - Nie, nie'win. Czy s~rącono ko•go.ś z 
w,a:;? 

I - Strącono Brewera. Zaatakowało g-0 
kilku Włochów naraz. 

....,... To te•n wysioki. pogodny chłopiec? 
- Tak. -- Biedny! Nigdy nie nmżna zgadnać. 

kiedy mistavi jegQ kolej. Ni·gdy nie 
\dem. czy pa•n 'wróci cały. 

- Prosze nie myśl-eć o tym. Nie zasta 
nawiam siP, nad tym. Niech b•1dzie. co 
ma być. A co z pami.ą . będ·zie. gdy tu 
przi·;dą Niemcy? - P'Owiedział poważ­
nie. 

- Nie wiem. Prawdo'Podohn1e odeś1'1', 
nas z PO.\\.rotem d'O Aten. Tam.~·daje sie. 
iuz srf' zna}duij,a oddlziały au-strali.Jskie? 
Pra\\ da? 

- Tak. 
- Ciesze si f> z tego. Sami ni~dy ric 

dalib~1 śmy sobie ra1dy z Niem-::ami. 
Szli powoli w kierunku J}lacu. gdzie 

rozstrzelano greckioh żołnierzy. Roz:.na· 
wiali niewiele. Nagle Quell nawiedzi ił : 

Czas już na mnie. Znów ws'lat·de· 
i rzekła. my! 

duje się ,,. niebezpie;'ze1i~h' ie i że mu· - Tak. 
- Po\\·iedziala. źe pan zawsze inai-1 .Takt-0? Teraz? 

sze b:rć dla pana si:rde·czną. - Trud·no! Proszę tylk-0 koniecznie 
Quel! roześmiał s1e. zafrzeć do szpitala. gdy wrócici€. B~d" 
- ~o raz pierwszy str-sze;, że umie bar·dzo niesriokoJna o pana. - cicho po: 

:pan się szczerze śmiać. - Ze zdziwie- wiedziała fiele·na. 
niem podniosła na niego oczy Helen.a. - Tradmy bez'lladzie:l111ie cza-s, a-bv 

, 
• 

odpę!d'zić myśli o tym, co bedzie, jez..:Ji 
nie wrócę. 

- Sama tQ dobrze rozumiem„. 
- .Jestem j.ednak bardzo z.adowo1ony, 

Ż?. pani niepQ lmi się o mnie. PrzY\idę ko 
niooznie do szpitala. 

- Ty'lk-0 ko•niecz.nie, Jo!J:111 ! 
Bardzo rzad'.ko g·o tak nazywała. Q~tell 

wziął ią za reke. 
Mu1simy coś zrnbić rleleno. 

- Nie mzuimiem . 
- Mówię o nas. O pani i mnie. Tak 

jak jest - nie mo.że być dalej„. Prze­
cież nie :iesteśmy ohcy„. T-0 właśnie 
mnie gnębi. Musimy coś wymyśleć. 

- Zaczekamy jeŚ!cze, John! Zdaje się, / 
że pan wyje•dzie i nigdy h11ż tu nie wró-
C'\. I co bedzie wtedy? 

- Jeżeli wyjad\~. pani i>ojedzie ze 
mq~! 

- Nie-cb uan nie b~dzie raki pewny 
siebie. - odpowie<lz.iała. - To nie j.e.s; 
takie proste! 

- Mówię. co myśle. P.owtarzam. O il.: 
\\-~1.iadę, pani po,iedzie ze mną. Nie ma w 
tym nic sk-0mp'likowanego. 

- Nie becie mogła wyjechać. ~ił!pew~ 
no nie będę mo·gła . Ale p·rz~tańmy mó­
wić o tym. Doką1d byśmy właściwie po· 
jechali? Nie ... 

- W każdym ·razie muszę zaraz się 
Pożegnać. - przerwał ostro. - Czas 
już na mnie! 

Quell odrprowadziił Helene. do szpitala 
i pre.elko poszedł w kierunku hotelu. -
Czekańo j.uż na niego, Lotnicy załado,•:a 
li się d'O aut-Oilmsóv,rJ i Dojechali na lotnis­
ko. 

(d. c. n.) 
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asł n o naczen 
7-miu ofiarnych :robotników P. Z. P. · B. Nr 17 

KLEMENS JAN TOW. AUGUSTYNIAK GOŻUCfi ANTONI RUTKOWSKI JÓZEF TRZECIAK LBOKADlA FUŁAS JÓŻEF . WARDĘGA Vl'OJCIECH 

Zało~ robotnksa P6~B Nr 1:7 (d. St-0larow) 
po tas med zoatała odznaczona :i;a oflarną 

'pmcfi. Si•edmtu zasłu®o:nych roboeiar~y otrzy­
in.ał-o uebrne i br€1row& Krzy!.e Zasl\lgi. 

cjr, po:rtti politycznych, Raćly Zakładowej 
W. P. . 

Wy-gioilzono przemówi&nia b-ezpo~ri;dnie 
pzoste, Tow, Augustyniak :r;l!tbi&rajqc głos w 
irotentu , od:1inaczonydh przypomhlał zebra­
nytn, jak to lu.d pracujący żył i pr~eował 
p~.z:&d ostatnią wn!n,a. ,.Moi rodzioe - mówi 
międsy tnnymt tow Augustyniak - przepra­
cowall całe nroje iiycie w nędzy i J>Qni&.'Nił9'f 

... 
ce. Z0stali ślepi ! n!ezdolni do pro.cy, a za• 
mtaat u:mcmi;a uzyskiwali przed- wojną „od. 
punów fobl:ykantćw lc:l'kauty, a od rządu sa­
nacyjnego pałki gumowe". -

Po przemów1entach dyr. naczelny t_ow. 
Kłys dok,('lnał uro'?rzyslego wręeMnta odzna­
czeń. Oklo:skom i w!Watom nie bylo końca. 
Rozr:zevv-nien:i robotnicy przy hucznych okl<!Ls­
kach zebranych ooł{)waU stę z dyrektor~m. 

widzqe w nlm przetlstawicie!n . now ej rzeczy­
wis\ości. 

Za}~oD.tzonó TH~ezyl!tość wierszem o uko­
chanej todi;i, . ti;tńtmmi ludowymi oraz skrom­
n)ł herhatkq. 

Wrm z cała zało·gą, my takź·e zyczymy 
od.Znaczonym z PZPB Nr 17 długiego jOJezcze 
aycia i owocnej pracy Cl.la Polski Ludo1Nej. 

. (B) 

P~eb!-eg uroc.zystoict wręszenla od:r.ncr­
ezeń wykazał, łie po~ostGl! robotnicy do~ko­
nale roy,um!ejq, iż wyróżn'i,n.\e tych siedmiu 
PHY'ftOli z.aszC&ył całej zoł~d:H. Nie mil mo­
wy o zawłśc1. gdy.ż o_dznaczeni sq otoczeni 
nie1ylko s:zacunkie-m, ttll±', t~żt> mtłośc1q swo~ 
feh wsp6łpra>cmwnik6w. Zrnz.umieltśmy to do­
skoncrlG, ua'W'&t my, goścte ~ gdy odczyiano 
listę t gdy n<i trybunie ukUJ1ali stę wyró:!tnie· 
ni :rohotnfcy, wttanó. przez zebrcrnych huC1Zny­
mt. uietnU.knqcymi okla11ktun.i. A micr.nowtoie: 
1) lł'fQnlsl«w Augustyllialc - były tkacz, oheo 
nte kiex. tkalni. Dl\lgolętnt dujl.łaoz społeczny 
- otn;ymGTł srebrny krzyż zasługi. za oftamq; 
I oddanq pracę: 

Jak 
gorącym uczynku szkodnict a 

pracuje Delegatura. Ko1nisji Specjalnej 
Asystujemy przy wykryciu kradzionej przędzy · 

2) J6g:ef Rutkowllki - ma~rnista ma za 
eobq 48 lait pracy w fabryce. Omymal srebr­
ny Kniyż Zasług! - za bninter&11owne wsp6ł­
dzlałantP w uruchomteniu fabryki. 

3)Anto?li Qoł!Uch - polaoz. Z 74 lat swego 
żvcla 59 pn:epraoowctl w fa.bryce. Obecnie nta 
zgod;:if ęię przyjąć emerytury. ołi.V\1mfozajqo, 

tiR do oatatnteh dni swe źfo:ia ohce pracować. 
:&razowy Knył. Zasług! olnrymal .za długolet­
nia pracę i za konserwacje t ochroną maszy­
ny parow~j. 

4) Leoi;acilcr Tr•Acfaltowa - snowaczlca. 
Otraymała bmzowy Xrzyz Za1lugi za ofkr.rnq 
prace z!"!wodowq t społ11oznq: i za czynne 
v-•Epóldz1ałanie w uruohomi,nhl fabryki. 

S) Wo!cieeb Ward4go - portier, 1a1 62. 
Pzo:eui<'> w fabryce 48 lla't doskonale z.n<Ił • 
ry..'szyostkte jej kqty. Po uctscr11:c-e okupania Wa:r 
dęga pamiętał, że ?.:akłrady -sq po1'skie i że na­
lecy oehrol'...ić mł•nie państwa od rabunku, 
Rzceieln!e „..a11łuży! -na B.Tqzowy Krzyz, lctóryro 
został odznaczony. 

6) Jan Klemens ....... robatntk podwó~:z:owy. 
7) Jóaef Pułm - ślusarz, ołtzymo:li brcniowe · 
Krzyże "Zasłuqi 2a rzetelną prc:i;eą na swoim 
odcinku. 

AtmosfMa uroezyst.ośc::i w PZPB Nr 17 by­
la n(!ceo~owan:a serdeeznoiołq. Z<1ło~a szcze­
rze s:ię radowała triumfem swotch współpra­
eowntków. Obecni byli p1'Zedsłaiwiciele dyrek 

Śladem naszvch artykułów 

A jednak czy Ubezpieczalnia 
jest w porządku 

Czytelnicy nasi pamiętają interpelację ob. 
Bartczaka w sprawie tragicznego niedbalstwa 
Ubezpieczalni Społecznej, które spow .idow · ło 
śmierć dziecka. Ubezpieczalnia przysłała nam 
sprostowanie, które lojalnie wydrukowaliśmy. 
Obywate,I Bartczak podtrzymuje jednak nadal 
w całej rozciągłości swe zarzuty, stwierdzając, 
że mdzice zwrócili się o pomoc lekarską na­
tychmiast po wystąpieniu pierwszych -obja­
wów choroby i potwierdzając jeszcze rai, że 
z winy Ubezpieczalni dziecko odwiezi-0no do 
szpitala za późno. 

Ponieważ znane nam są, niestety, liczne 
wypadki skarg na Ubezpieczalni ę, a z drugiej 
strony mogłoby się zdarzyć, że lekarz, powo­
dowany fałszywie rozumianą splidarnością za-

Lokal Delegatury Komisji Specjalnej 
przy u.i. Gdańskiej 107 

W ogłoszonym przez nas miesięcznym spra­
wozdaniu z działall'lości Komisji Specjalnej w 
Łodzi przedstawiciela Delegatury łódzkiej, na 
poqstawie szczegółowy-eh danych stwierdza się, 
że większość wypadków wykrycia aktów spe­
lmlacji d nadużyć gospodarczych zawdzięcza 
Delegatura współpracy społeczeńatwa. 'We­
dług ostatnich danych statystycznych Delega­
tury, w ub. miesiącu 70 procent ujawnionych 
przestępstw gospodarczych zawdzięczać nale­
ży czynnikowi społecznemu. 

. Niejeden z naszych Czytelników zadaje 
sobie pytanie: „Jak właściwie wyg·ląda owa 
współpraca Delegatury z czynnikiem społecz­
nym, dzięki której ceny na artykuły pierw­
szej potrzeby na rynku łódzkim uległy zaha­
mowC1niu, a ostatnio wykazują tendencję zniż­
kową?" W poniżej zamieszczonym fotore­
portażu przedstawiamy naszym Czytelnilcom 
przebieg i wyniki jednego z licznych momen­
tów współpracy czynnika społecznego z De­
legaturą. 

) 

wodową, broni swego kolegi, który na to nie „.„Wczoraj do zagrody ob. W. pod Łodzią przy­
zasłu~je - uważamy przeto, że sprawą oby- wieziono kilka ton przędzy. Właściciel W. pó· 
watela Bartczaka powi11ny zainteresować się źnym wieczorem przy pomocy rodziny iłado­
czynniki kompetentne. Należy raz wra;;~i e wał przędzę do komórek" - opowiada funk· 
skończyć z formal~styc:mo - biurokratycznym 

1 

<;jonariuszowi Delegatury Komtsji Specjalnej 
odnoszeniem się do swych członków. Każdy robotnik jednej z łódzkich fabryk, ob. K. -
pracownik Ubezpieczalni - rów.uież telefo- „Przypuszczam, że przędza ta jest nielegalne­
n istka - winien zrozumieć, że wszelkie jego go pochodzenia. Czułem się w obowiązku za­
zaniedbanie grozi zdrowiu i życiu ubezpiecza- meldować o mym spostrzeżeniu w Deleg,1tu­
nych. rze". Urzędnik Delegatury skrzętnie notuje 

Dla użytku odnośnych władz przypo.n'lL11a- doniesieIJie ob. K. Wszelkie poszlaki wskazu­
my: ob. Władysław Bartczak zamieszkuje ją na to, że przędr.a została skradziona w je­
przy ul. Ogrodowej 28. Interpelacja jego dru- dn ej z fahryk włók i enniczych w wojew0dz­
kowana była w „Głosie" z 18 lipca rb . a spro- twie tód~kim i prze i::howana w · zagrodzie, k tó­
stowanie Ubezpieczalni - w Ąniu 30-go lipca rej właściciel W. najµ,ra;-rdnpodobniej nigdzie 
br. v\T, nie prc:cuje, '; żyje z w ypozyczania większym 

„ ... Urzędnik Delegulury skrzętnie notuje 
doniesi enie ob. K. " 

S7ikodnikom gospodarczym swych komórek do 
przechowywania kradzione; przędzy. 

Fo-rmalności są krótkie. Piętnaście minut po 
złożeniu zameldowania przez ob. K. pięć osób 
- trzech funkcjonariuszy Delegatury, fotore­
porter i wysłannik „Głosu Robotniczego" -
udajemy się tramwajem w kierunku Polesia 
Konstantynowskiego, gdzie koło domu miesz­
czą się zabudowania właściciela W. Nazwiska 
tego obywatela · ze względów na tajemnicę 
jeszccze nieskończonego dochodzenia nie po­
dajemy, jak również nie p-0dajemy nazwiska 
ob. K. Delegatura bowiem gwarantuje zacho· 
wanie do swej wyłącznej wiadomości nazwi­
ska obywateli, podejmujących współpracę z !I 
~~~ . 

„ ... funkcjonanusze Delegatury w drodze. Idzie­
my przez kładkę nad rzeczką" 

,„ .. Cały ogródek wygląda jak gdyby pokt~ri) 
śniegiem. Rozłożono tutaj przędzę do wy· 

schnięcia", 

ciem tej znajomości. Zaczyna bez ładu J związ· 
ku szybko mówić o zas!ugi>ch <-wr~g:i m~Zil w 
okresie okupacji, o tym, że ;:ina „za N emca 
„siedziała" kilka miesięcy, że ter:i.z trzeba ja· 
koś żyć, - że napewno ·,,ten świnia sąs!ad za· 
szipclował" itd. Nie mówi tylko o 'jednyJ'.\l -
skąd ta przędza? Ano, mąż przywió~ł. Męża 
chwilowo nie ma w domu. Ale przędza t~ jest · 
dla jednej z łódi;kich fabryk. Dlaczego w ' ęc 
tutaj zawędrowała. Na takie pytanie kobieta 
ma tylko jedną odpowiedź - „mąż to wszyst· 
ko wie'. ale jego nie ma", Zasy•puje funksjo· 
nariusza Dele~atury lawiną sł6'"· Przędut zo• 
staje na miejscu zabezpieczona. WdrO'Żone 
zostaje szczegółowe dochodzenie. 

Idziemy w piątkę ptzeż las, kładkę n&d Sprawa wydaje się dość ja:ir1a. Za kilka 
rzeczką i po kl]J<unastu minutach docier11.my dni przeczytamy w prasie: Delegatura Komi­
do domu pod numerem trzydziestym. Właśnie sji Specjalnej na posiedzeniu z dnia.„ ukara· 
tutaj , według doniesienja, zładowano dopie- ła obozem pracy szkodnika gospodarczego Y.l ., 
ro wczoraj kilka ciężarowych samochodów, u którego , dzięki czujności i współpracy czyn­
pełnych przędzy. Wchodzimy na podwót'!<:o ... -nika ~pol41cznego odkryto w/elki magazyn 
Ni śladu żywej duszy. Tylko gdz ieś na par- przędzy ielegalnego pochodzenfo„." iDzJ 
terze drewnianego budyn ku nagle nerwow o . 
trzasm~lp zamykane okno. Dochodzimy do r.i- I 
skich szop . . Jaki ś człow iek wychodzi właśnie I 
z jednej mich, n iosąc belę białej przędzy w · 
kierunku ogrodzonego sztachetami ogródka. 
Zauważył nas, ale robi dobrą min Ei do kiep­
skiej gry. Idzie dalej, pogwizdując. To swo· 
bodne zachówanje si ę jego ma nas przeko­
nać, :ie ma najzupełniej czyste sumienie. Ca­
ły og ródek wygląda , jak gdyby pokryty śnie­
giem. Rozłożono tutaj przędzę do wyschnię­
cia. 

Ji9kaś kobie ta w tonie sztuczno • ostrym 
pyta si ę: „Co panowie tu robic:e?" Zach:-wa­
nie się u rzędnikó w jest bez zarzutu. Legity-
1nu,ią . się . Kobietą , jak się okazało, żona wła- „Kobieta 
ścic:iela W ., jest nie~byt zhudowa~a. nwar· . 

--.i - ._ ......... ,,.„,_,..-.-....--

• 

zasypuj,e funkcjonariuszy Delega ttuy 
lawiną słów" 
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Klinika· ·d usz dz ie • · h Spółdzielcza wystawa c Ie cyc Ok<ęg~~n~~~.~.;~~~'~'~·~~ol•m" w 
Łodzi organizuje wystawę dla wsi. Wystawa Wl. zyla w 'lzb1· e' Zalrzyman· dla N1· eleln1· eh odbędzie się w Łowiczu 8 i 9 września, w Ra 
damsku 11 i 12 września, w Sieradzu 16 i 17 

„Obejrzycie dziś państwo dorobek" naszego I a nawet prostytucja. Są tu jednak i dzieci, I swej pracy całą duszą. Tu właśnie przepr~· września oraz w Opocznie 18 i 19 września. 
mrnsta, o którym najmniej pisze prasa l o lctó- przysłane przez sierocińce, stąd po zaklasyfi- wadza się badania psycholo~iczne. nad dziec- Rolnik będzie miał możność zapoznania 
rym. najmniej wie szeroka publiczność". -1 kowaniu przez lekarza-psychologa pójdą do mi,. które zeszły. z .normalne i. swei dr-0_g1 _ roz- się ze wszystkimi rodzajami' maszyn i narzę­
Tvrni siewami pakując nas do auta, wyjaśnia odpowiednich !akładów wychowawczych. WOJU. Tu po k1lkunast~ dm~ch b~d.an 1 o_b- dzi rolniczych, następnie/obejrzenia ekspona­
nam cel dzisiejszej wycieczki dziennikarskiej I · O ile Izbę można by porównać ze szkółką s~rwacji ~ap~d~ orzecze~ie, ktora khmka t!zie- tów z działu zielarskiego, materiałów pęd. 
nasz wiceprezydent, tow. Ajnenkel. wiejską, o tyle punkt rozdzielczy można bez c1ęca nailepteJ odpowiada temu, lu):> owemu nych, materiałów bud~Wianych, opakowań i 

Pierwszy etap naszej wyprawy to lzba za- przesady nazwać nowoczesnym zakładem wy- dziecku. . . . . nawozów sztucznych. 
trzymań dla Nieletnich przy ui'. Kopernika. chowawczym. Chociaż i tu jednak dzieci _p>:ze- . Ro_zbaw10na dz1et1arma otacza nas. !rn~em. Na czas wystawy uruchomiony został spe-
Przyznam się, że jechałam tam z leciutkim u- bywają stosunkowo. niedł?-go,_ urządzem.\l są mB1aergl~ę~ei· dzoob~~:yz~g~a a!i:~n~yo~iyr~w3·ad:1c. Jef~ cjaln_y dział_ sprzedaży. Fachowych_ wy_jaśn_ień 
czuci~m strachu. Mimo woli opadły mnie róż- me tylko na wyso~im pozi.om_1ę, ale po pr.o~tu • wl'.g ~ ł k 

1 
t d d i 

ne memiłe wspomnienia _ wspomnienia 14- luksusow~. _Wspam~ły ogrod i w:era~da, lsmą- da żywy, prawdziwy prezydent miasta. Za cnw1- będzie ~P.ziel~ ".'Ys: 0 ony w e.i zie zm e 
i 15-letnich dzieciaków w kryminalnych mun- 1 ce czystosc1~ .s~le J~dalne .i sypialme, oszklo- lę auto rusza w dalszą drogę, na oglądił'l1ie pracownik spo~dzieln_i. . 
rJurkac_h, o kratach ii"kach kluczv .. „,,.„_.,,1·en- I na szafa_ z ksiązkam1_, gry i zabawy, a przede_ dalszych cudów ale o tym następnym razem., Wystawa odbędzie się pod protektoratem 

'"' ~ vv -- ' H. W. W<fjewody Łódzkiego. nych 1 tym P?dobnyc przyjemnościa_r::h sana-1 w:::,sz::,.v;_;s:,:t.:;;k.:,:1m:__:w~y~t~ra:_w;:,:;n:,i ...,:.· w~y;;,ch::,o::,w~a~w:,:c~Y:.;,·_.;o::;d:d:a.;;n,;;i~---------------------"'"".'-----,_----------­cyinvch rządow. Lecz óto samochod ~ta3e. 

i1ees:.~~~r~~a~~~j~~d/ęe~~~~·c~~;:.io.J~d~k~·~1, Z a p i~ s y n a U n· ·1 w e· r syte t Ł o· d z k 1· podworko z trawmkiem 1 drzewami, na lewo 
iakiś obszerny ogród, na prawo - taki s~ie · 
iwyczajny budynek, mogący rówme cfobrze „ „ b d d 15 31 s'erpn1·a r b ujść za szkołę jak i za domek mieszkalny . .Już 1rWaC . ~ ~ · O - ~ • • 
~f...progu wi~a nas chó,ralne: „Dzień-do-bry Pa- Sekretariat Un '' ersytetu Łódzkie'go ful no - fizyc.znych wydz~ału Matematycz_ ,Wojewó~z.kie Zarządy Związków Samopomoq 

G Narutowicza 65) poda.1·e do wiadomości że no - Przyrodniczego - pisemny z matematyki. Chłopskie]). . . dzie jesteśmy? W szkółce, w interna .~ ie, . . . ' d) 1 b ł db d da rzy na kolonii letniej? zapisy na Wydnały: Humanistyczny, M~te- Rady Wydziałów Lekarskiego, Farma- . os_o Y zas uzone V-: o ~ ?wie g?spo r-
Ależ nie! za chwilę witamy · się z młorią, matyczno. p'.zyrodniczy, Prawno- Ekonom1cz- ceutycznego i Stomatologicznego mogą cz_eJ KraJ:-1 (na podstawie ::a~w1adczen wysta-

ladną niewiastą w mundurze. To strażniczka lny, L_ek arsl~~ · Farma,ceutyczny i St?~atolo- ponadto wprowadzić egzamin pisemny w10nych Jak w ~st: c), yos:v1adczonych przez 
tego „więzienia". Jesteśmy w Jzbie Za trzy-

1 
g1czny d~a "-andyd_atow n~ I rn_k studi~w raz: z chemii lub biologii. Okręgowe Komisie Zw1ązkow Zawodowych, 

mań. Na ławkach dokoła dwóch stołów ~ie- ; poczną ,ię w dnm 15 sierpma r.b. l trwac Od egzaminu wstępne~o są zwolnieni ab- .Związku Samopopiocy ~hłops~iej). . 
dzą „przestępcy". Chłopaczki i dzi-ewu~~~i. będą do 31. 8. r.h. solwenci wstępnego roku studiów, którzy zda- e) osoby ze ~rodowisk,, ma1ących utrud~io-
12, 13, 14-letnie o dziecinnych oczach, Inia- 1 Przy zapisie kandydaci składają następu- li egzamin końcowy i zostali zakwalifikowani ny „dostęp do kul~ury, kt<;>re wykazały . ofiar-
nych czuprynach, cienkich warkoczyk'!ch. I jące wymagane dokumenty i świadectwa: na dany wydział. -?-0~c w ~doby:wan~u nauki (na podsta"'.ie :z;a-
Przerwaliśmy im głośne czytanie tak ulubio- i ·a. Podanie o przyjęcie wypełnione na O zwolnienie od egzaminu wstępnego mo- swiadczen Związkow. Z_a":'odowych, .zw!ą~kow 
nej przez wiele pokoleń dziecięcych książki'· formularzach. gą ubiegać się następujący kandydaci, po- Samopomocy Chłopskie] i InstytucyJ oswiato-
Edmunda Amicis pt. „Serce". Wszystkie siu- b) Orvginał świadectwa dojrzałości. siadający przewidziane ustawowo przygotowa- wy~)h), . I k t d., . śr K .. 
cha.ią z zaciekawieniem i w napięciu. Tak 3ak c) Metrykę urodzenia. nie: repeten_ci z ro u s u 10w, Je ~ om1s1a 
wszystkie normalne dzieci na caly.,ln świecie. 1 d) 3 fotografie (podpisane na odwrocie). a) czynni i byli żołnierze wojska z czasu uzn~ za _wazne przyc~yny, dla ktorych me 
Mło.de bractwo nie jest absalutnie stropione i e) Kwit z opłaty za egzamin wstępny (wy- wojny (na podstawie zaświadczeń władz woj- ukonczyli I roku studiow. 
naszą wizytą. Smiała, swobodnie odpQwiada- 1 sokość opłaty egzaminacyjnej określi skowych). . . Podania o przyję~ie na II i d~lszi: lata stu~ 
ją na zadawane im pytania. Opi;>wiadają o zarządzenie Ministra Oświaty). b) b. uczestnicy walki zbrojnej (na pod- d10w ~ekret~nat Uniwersytetu Łodzkiego przy1 
swoim pobycie w Izbie. Podoba im się tu. W myśl rozporządzenia Ministra Oświaty stawie zaświadczeń zarządów wojewódzkich mowac będzie o_d dn. 1.9. _do dn_. 30.9 .• rb: . 
Dobre wyżywienie, czyste łóżeczka, trnsk!iwa z dnia 21.7. 1947 r. podstawą przyjęcia na I Związku b. Więźniów Politycznych), o ile UWAGA:, Wy~ział L~karsk1 przy)mow?~ będzie 

· opieka, czytanki i zabawy. Młode to buctwo rok studiów jest egzamin wstępny na wszyst- nie dopuścili się zbrodni albo występku. kandvdatow wyłącznie na V rok stud10w. 
zgarnięte zostało na ulicach, dworcach i in- kich wydziałach~ c) osoby zasłużone w pracy społecznej (na Wszyscy kandydaci nowowstępujący (za-
ych miejscac,h publicznych przez Milicję O- a) Ę>isemny - .na emat związany z kie- podstawie zaświadczeń wystawionych przez or- równo na I rok studiów jak i na dalsze) 

bywatelską. Niektórzy już przeszli przez Sąd runkiem studiów, ganizacje lokalne, a poświadczone· przez Za- obowiąt:ani są po złożeniu podania o przyJę-
dla. ~ielet1!-ich. Przestę~stwa ich - to prz~- b) us~ny - z nauki o Polsce współczes- lrządy Wojewó~z~e or~ani~acji młodzieżowych, cie w Sekretariacie Uniwersytetu Łódzkiego 
wazme włoczęgostwo~ Nie rzadko - kradzwz, nei, ponadto na sekcjach matematycz- okręgowe komisie Zw1ązkow Zawodowych lub poddać się badaniu lekarskiemu w Poradni 
• 'I I 'l''H·•11 '"' 11:tHIHtu111, 111111.11wm, 111r1,,1111111 '' '"'''''''' '' 1: 1111;11nn111111111111 w 1 1 1 , ,, ,., 111 1. 1111n ,, '"' '' 1 ' '' 11 , , 1 ,, 1 1 11.1 li'I 1 ; t' lll lill ' li'l· .Pli lł"M 1 "''"' 1 ' '' n:, ,, 11• 111111r1 r 11 "'"' u,i1,1.1111:1L11:i,.i,11 11111111!11:111,1 1rn 1111 .. 1111,1 Pomocy Lekarskiej dla Młodzieży Akademic-

za 
Hitlerowski 

I a I~ w i ę z i e n i a 
kradziei paczek żywności owy eh 

opr~wca oczekuje na wyrok 
Od pewnego czasu na poczcie zauważono ra skazał go na 8 lat więzienia. Oskarż,1ła I Często zarządzał tzw. „wypłatę" - 25 razów 

'uadzieże paczek, przysyłanych zza granicy, prokurator Maryewska. za najmniejsze przewinienie i odbierał i tak 
nvłaszcza z Ameryki. • • • już nędzne przydziały chleba. Sadyzm Schlllid-

vV dniu wczorajszym przed Okręgowym Są- Mimo, że od chwili wyzwolenia minęło już ta dochodził do tego stopnia, że wrzucał on 
lem Karnym stanął Edward Adasiak, oskar- przeszło 2 lata, przez salę sądową ciągle jesz- wię:i:niów do dołów kloacznych, a zaprzężo­
;,ony właśnie o tego rodzaju kradzież. Odpo- cze przewijają się obrazy gehenny w obozr1c11 nych do wozów więźniów rosyjskich bił kło-
wiadał on w trybie doraźnym. koncentracyjnych. nicą, zmuszając do bie'gu z wozem pod wyso-

Pełnił funkcję przeładunkowego w Urzędzie Wczoraj na ławie oskarżonych zasiadł AJ- ką górę. 
Pocztowo - Telekomunikacyjnym Nr 2 w Ło- fred Schmidt, lat 50, stolarz z zawodu. Schmidt Na rozprawie sądowej Schmidt nie przy­
dzi. Kiedy przyszły paczki amerykańskie z już w roku 1934 wstąpił do SS. W czasie oku- znaje się do winy, twierdząc, że w obozie był 
Gdyni, Adasiak, ładując je do ambulansu po- pacji, od roku 1939 do 1943, był strażnikiem jeszcze jeden Niemiec o tym samym nazwi­
cztowego - ukrył 2 duże paczki, a po skoń- obozu koncentracyjnego w Buchenwaldzie, a sku. 
czonej pracy odwoził je dorożką do domu. Po I następnie w Dorze . Tymczasem zeznania świadków potwierdza­
drodze zatrzymał go funkcjonariusz M. O. · i Oskarżony w bestialski sposób znęcał się ją akt oskarżenia. Rozprawie przewodniczył 
Adasiak przyznał się do kradzieży. nad więźniami, bił i zabijał chorych, niezdol- sędzia Garus, oskarża prok. Ciesielski. 

Sąd pod przewodnictwem sędziego Krame- nych do ciężkiej pracy przy ścinaniu drzew. Wyrok zostanie ogłoszony jutro. 

WSPÓLNE ZE_BRANIĘ PPR I PPS 

wa instruktorów organizac:yjnyc:h dzielnicy I GÓRNA PRAWA: 

StaromiejskieJ. O godzinie 13-eJ PZPB Nr 6 „B-" !colo 
szóste. O godzinie 15,30 f. „Strzelczyk", Pań-

PLENARNE ZEBRANIE KOMITETU stwowe Zakł. Tel. Rad. O godzinie 16 P~ńsłw, 
PRAWEJ ŚRÓDMIEJSKIEJ Fabryka Pas. i Kabli, 

Dziś o godzinie 17-ej w lokalu własnym 
przy ul. Gdańskiej 75 odbędzie się plenarne 
posiedzenie ~itetu dzielnicowego Prawej 
Śródmiejskiej. Obecność obowiązkowa. 

GORNA: 

O godzinte 15,lS zebranie rob. dniówkarzy 
PZPS Nr 17. O godzinie 16 PWR. O godzinie 
13 PZL. O godzinie 18 f. lf'lw<:r'"1d, 

Dziś o godzinie 16,30 odbędzie się wspól- UWAGA KURSANCI 11-go DZIELNICOWEGO 
l\e zebranie członków PPR l PPS, PMS. KURSU GÓRNEJ PRAWEJ1 ŚRÓDMIEJSKA LEWA: 

ZEBRANIE KOMITETU FABllYCZNEGO 
DZIESIĘTNIKÓ~ W PIERWSZEJ RUDZKIEJ 
D:riś o godzinie 15-ej odbędzie się zebra­

,ie komitetu tabiyc:znego l dziesiętników w 
'ierwszej Rudzkiej. 

WSPÓLNE ZEBRANIE PPR i PPS 
w STAROSTWIE GRODZKIM 

Dziś o godzinie 15-ej odbędzie się wspól­
ne zebranie członków PPR i PPS Starostwu 
Grodzkiego. . 

'JWAGA SEKRETARZE DZIELNICY 
RUDY PABIANlC..>:lEJ1 

Dziś o godzinie 17-ej w lokalu własnym 
,rzy ul. Wieniawskiego 5 odbędzie się odpra­
·~a sekretarzy Rudy Pabianickiej. Sprawy b. 
ważne„ Obecność obowiązkowa: 

ZE&RANIA PRELEGENTÓW 
• śRODMIEJSKIEJ LEWEJ. 

W piątek 15.go sierpni« o godzinie 10 ej 
rano w lokalu partyjnym przy ul. Czerwone~ 3 
wydamy zaświadczenia ulrnńczenia kursu 
dzielnicowego. Komitet dzielnicowy prosi 
wszystkich kursantów o odebranie zaświad­
czeń w wy'iej wymienionym terminie. 

ZEBRANIA KOŁ PPR 

W dniu dzisiejszym. odbędą i;ię zebrania 
kół PPR w następując:ycłl d?.ieh>kcr·::h: 

• 
RUDA PABIANICKA: 

O godzinie 16-ej Spóldzielnia Spolywców, 
oddział tuc:hu f. Howk. 

WIDZEW: 

o godzinie 14 wyd:drzl chemiczny i gumów 
ka PZPB Nr 5, skręcalnia i paędzalnla PZPB 

O godzinie 18 zebranie terenowego kQia 
Nr 4. O godzinie 16 Karolewska M'lllufakh1ret, 
f. Wagner. O qodzinie 14 fabryka „Esla". O 
godzinie 16 f. Gutman. O godzinie 15 PMT -
oddział I. O godzinie 17-ej zebranie kola' pie­
karzy. O godzinie 8 rano Kom. O. Ruchu u­
licznego. 

ŚRÓDMIEJSKA: 

O godzinie 14 Ośrndek Konf. Nr 1 - od­
dział „B". O godzinie 13,30 Ośrodek Koni. Mr 
4 - oddzf.m ..,C". o qodzinie 16 CZPW Dyr. 
Art. t Tkanin Techn!cznyc:h, CT Biuro Ekspor. 
!owe, Cen. Zjedn. Spółdz. Przem. Centr, „Szlr, 
PPR - ZMZOO Firma Budowlana I. Osiakow­
ski i Kobyliński. O godzinie 15,30 Zakł. Sp. 
O godzinie 16 Urząd Pocztowy Nr 2, Bank 
Rolnv, O godzinie 14,45 Wydział Kwaierunko­
wy ZM. 

Nr· 18. O godzin_ie 15 Rejonowa Cenjrala A- STAROMIEJSKA: 

prowizac:ji. I O g;dzinie 16 P1z· • ·1'ory Mięsne „Nawa„· -. 

GÓRNA LEWA: f. „Tam.-:ira", Centr. Mn,.,a:-·•...-• MO„ Fabr'{'." 

kiej (podstawą do badania jest okazanie kwi­
tu na złożone podanie). Poradnia przyjmuje 
począwszy od dnia 18.8 1947 r. codziennie w 
godz. 15 - 19, Moniuszki 7/9. · 

Sekretariat Uniwersytetu Łódzkiego podaje 
do wiadomości, że kandydaci, którzy nie wy­
pełnią obowiązku poddania się badaniu lekar­
skie-.:i.u, nie będą dopuszczeni do egzaminu 
wstępnego i nie będą· mogli zostać studenta­
mi Uniwersytetu Łódzkiego. 

Okres ponowienia zapisu dla studentów 
Uniwersytetu Łódzkiego na rok akademicki 
1947 /48 trwać będzie w ciągu miesiąca wrześ­
nia i października 1947 r. 

Zapisu należy dokonać osobiście. 

Nowe zastępy fachowców 
2 tysiące osób wyszkolił w tym roku 

Przemysł Włókien Łykowych 
W dq1żeniu do podniesienia kwalifikacjt 

pracownTh:ów t do uzyskania nowych dosko­
nale przygotowanych fac:howc:6w, Dyrekcja 
Przemysłu Włókien Łykowych z.organizowała 
szereg zakładów naukowy.eh i kursów. 

Przede wszystk!m zwrócono uwagę na 
szkole>iie nowych kadr techników, którzy 
ksz!ałcq stę d.ztś w 5 gimnazjach przemysło­
wych. W rb. opuściło je blis·ko 200 absolwen. 
tów. Warunkiem przyjęcia do gimnazjum je.si 
ukończenie szkoły powszechnej. Nte:zamoż'lli 
uczniowie o!r.zymujq stypendia i wzamtan za 
to składajq zobowiqzante przepracowania o­
kreśl.onego czasu w przemyśle. 

Nci niższym szczeblu naukowym znajduje 
się szkoła dla mistrzów tkackich -.v Często­

chowie. Od nowego roku szkolnego zostaną 
uruchomione dalsze 3 szkoly tego typu. 

Masowe przeszkolente robotnlków odbywa 
stę na kursach ptzysposobienia p:zemysło. 

wego, is!niejqcych przy poszczególnych za· 
kładach pracy. Kursó,w tego rodzaju było u­
ruchomionych w ub. r. szkolnym 43 t czas Ich 
!rwcrnia wynosił od 3 do 6 miesięcy. 

Ponadto Dyrekcja Przemysłu Włókien Ły­
kowych posiada 15 szkół przemysłcwyc:h dO· 
kszJalc:ających, do których młodzteż prc:cują­
ca w wieku od 15 do 18 lat zobowiqzana fes: 
uczęszczać Oprócz wiadomości fachowych 
zdobywa tam i wiedzę ogólną;. Robotnky 
starsi, do 35 roku życia, posiadający kwali­
fikacje zawodowe mogq pog~ąbtać swoja 
~iedzę w Technic:um, a młodzież-niewykwa· 
l!flkowana na róŻ!nych kursach, organizowa-
nych doraźnie i w miru:ę potrzeby. 

· Prócz sekół i kursów, z.wiqzanych śc!śle z 
produkcjq, organtzowa;ne sq kursy dla pra. 
cewników administracyjnych np. plan1stów, 
sfcrtystyków, a n·awet dla maszynistek. 

Dziś o godzinie 16.ej odbędzie się_ ze1?:a· 
nie prelegentów dzielnicy Sródmiejskiej Le­
wej. 

i EB RANIE 

Dziś Ó 

INSTRUKTOROW ORGANIZACYJ· 
NYCH STAROMIEJSKIEJ 

godzinie 17.ej odbędzie ale 'ipra-

Ogółem biorqc w mtntonym roku szkolnym 
przez wszystkie zakłady, szkoły i kursy zor· 
ganizowane w ramach przemysłu lntarsklego 

. kG1nopianego i jutowego przeszło około 2.00f. 
- osób, zasilając; poważnie nasz przemysł, od­
czuwający dotk!Twv brak -~ • far.how"'h.. 

• Nr 14, przędzalnia i llrr.rlnic łabrykt Nr 4, I. 
O godzinie 14 f. Eltingon Centr.-:ila. O „Lorenc"„ f. Arkadia. 

godzinie 19 Centr. szkoła Of. MO. O godzir,;s ! 
16.ej PZPW Nr 3 - zmiant d.,,i„n11a. O god'!:l ' 11.llł.UTY: 
nie 15 Sekcja Kolport. i W~tl'iniarze: O :;odz I O godzinie 
13,30 f. „Warta" - • ..,.innn n 14 111ft-„7ńrl". 

14 - 10 Jk "" 1\110. O got!-' 
O croddnie 113 f. Gold6ian. 

• 
• 

„ 



' . 

Usprawnienie eospodarki na resztówkach 
Zwfą1.ek Sanreponmcv Chłopsl{1ej przeprowad~d d~kładn~ s1i sy ,nwe~dan:~ 

Wielokr.:1lnie już kr>·tyko\,·ano warlll· 1 lyw1wgn unorni<nvania· .~tosunkó\v na ki z caif'.2"0 \I 01r"·ndzt, a zerr.:inP 11 '\ ·1· 

wą .5Zosp<Jrlark1,c' na nicktt'irvch rcs1.ic\w .. re61:lćwkach, będzif' dol·ia·dna inwPn 1u:· j,0 w~1zki111 .'ar 7 :!'iz1P · •;·d;ll''i, ·y 
krit"h p(izo·:-lalych p1J przcprn"' adzoneJ ;·acja ich urządzer~ .. idór;,1 ro-~pr;tl.fl°f' .si(;' ChtorE:'iei pP~ 1„·rilą. n?. r;y/nalnp .-i,.,, .... : 
rekirmie mln.ej. lsli!i~j;1ce blędv i n:dn- \\" pr:7.P:-i:1g·u n=:ijb;:zsnch rl•i_ na tcr0n1°·n0" HnH: J>.,; l"ITI 111'!:"7' T·' \ITI 1 1rin)ITI1 

- ~ągni<,'ci.a hyly po części nieuniknionym ~}CJ.\I i:Hu kutn{)\\·;okiego i będw' 11;ww zo- ! z;,,„~h::imi r":-ztr \\ .-1, . 
ni'l~tęps[\Yem okre."-u przcjmo\\'ania lych jna nr1jclalej \\ terminie <lwutyg0dnio-t i'!:.tPTf'nie pe" i;.it11 k1!tr;.-"'s1<,i~::;(i "nś<". m. l'e'zlÓ\\'Ck. '\\"VITI. ! reE 7 1nwpk 7>F78dZFlr1\ :'.h prz".Z: :)'11'W'i;r;· 

Jak :'i~ .do,,·i8.d11je11rv, rlal:'1.vri1 kro-\ .Sp'.s c•b·cjmie "-szy~(kie maszyn~r. bu-·mu_Chl~pską. d"whndzi rh p1.lqf„;'1.c:f 
lkiem w kiernnku 1iDrmali7.acji i ddini: dynki, żywy i-n~artwy lnWf)ntarz. Wvni-.~\· 6r. Nre ul·">·,:a 1'"'rt11i1'\rz;:- 1 

•• z:> ~a;_;zi,re 
! 1111111111111 11 111 111 11111 111111 11 11111111111111111111111111111111111111111111111!11111111111111 11111111111111111111m11111111!111111u1111m111111111111111111111111!111111m11• i :·;:h \"' J:fl r 7. v~ I ::i n 1 e, Pr z~- n I"'~'. i" ,-;:, n I "lJ'J·· 

JI(omu w'l."ts'.tu:·emy 
P!:{1elc 1;:,; ~ierpnia 1947 r. 
1" • ,,, ', .i':\.P. · I rpr:cv znar'r.1·f'! k''tz'·<.cj 1 \\'711V'<·:1i nn· 

i Z al czan ie w$cieklizny psó. ,1::;:.::'.','.::·::,.r:.~,:::~,'.:„~.°.'.'.~.'~ .. :': .. ~:„ 
-o --

Pou f\, 'n MO. - Nr 22 I . Na muu1ch. na:s1;cgo 1:i13::ta ukazał~ !eqo 17a.bytku" nie zda_i}~S _sobie spra\1':· _z ll!~~~~iłal~';-;ał ~F t!fll ~ 
/\\iPisk1 Po,tcrunek J\10. - '~r 33 ,~1ę zarz1dzcn1e 1v .::.pra~·1c piZ\l11U::1owe_1 1nkill, ze takie h-ezpa11sK1e p.sv. są naJ- ! s-i .. ,L '·" '' „.~. tl:. 
Starnstwo Powiatowe - Nr 3! ~-€j.csti~acji p~Ó\\·, ,01 <l~ ą t9p~e-niu p·~ów c1.ęści-ej _rn~s.arni~am! ~ śc1ekliznv. ~ie- 1

1

· Wy1:~;~l~ ?i~~ i_ Dv,scvr. !i~y F~d~krt"gH 
Prezydium Pow Rady Na rod. Nr 102 ; t~zp<:1n 5 1, 1 ~:1J 1 war~:::ap)cych się Surowe dawno \I lasme na ter eme mfasla Kun1a, , /: t1k1 No, ,11:1 '- CtlPfl-J w !\1111~1(' 
Zarząd MJa:ita Kutna - Nr 30 ! ·'~llk~je karn~ grożą t:> 111, 1\l.ór'.-y ~ie do-; zb_łąkany, ~ies, przy,!ęty prz.ez jednego .z I z dnl:.i fl.88 47 r. 
Straż Pożarna - Nr 41 i 11!lnu.ią ob~w1ą.zku re..i~slrac.Jl 1. ni_e roz- I m1.e~zkant;ow, po niewczasie _okazał ?'ę 1 w. 0 , f I. pr,:«:li:!'iawi~~ 
Urząd Rcr);i(riacyjny - Nr 8_?. · t.ocz 11 naler,yl€J op1ek1, nad swo11111 czw·~). wsc11~kly 1 pokąsał krov.rę., k1:01-ą musia· 1 1. Z•Yei· likn"·:ić z;rn·ody; 
Pow. Zakład Elektryczny - ~r 32 ronożnymi pupilami. ! no n<Jstępnie dobić. a) KS OM TUR Kutno - SKS Maso-
Urzącl Zdrowia - Nr 91 Należy zwrócić uwagę na~ze·~·o spo- J):-.d(lr należ.v. że ludnosć nie z:J'":o:ze; ':a Gc.siynin z dnia 3. g 1947 r· 3:0 Y. 
Komunalna Kasa Oszczędności Nr. 43 lleczei1sfra, na _przyt"zyn~, kto.·re sp<iwo- .i·"s'. dn~iate-cznie uświad-omiopa. by p.od- i D: i ,'1 P_11t;."d'.a)~~.?Mi TU~ l(11tno„.: ~;.-
Polski Czerwony Krzyż (PCK) - Nr 89 dmYalv wnlarne enrrg1czny-ch zarzą- d;ic V' zastrzvlrnm zap·obl.Pcta\Vcnm. 1 "cd.i .'11 .t„i l,. ia s_ę .~ {S J\1 __ CJ _a 
S 't I P · t N 20 I · · " · ' J ,....,,., • • 1 Goct> ni n Pa za wodv <S ih n f .. zp1 a ow1a owy - r dz-et'i. G{)spodarz wi·c_;ski, prz€ważnie ma prz!'>;i\V \vściekliźnie. 1· „ J~ • •. "' • • · • ,.· • . ,- T 

1
.-

Ub€zpi-cczalnia Społeczna - Nr 3,; I Io -trosz zv się o. S\Y·ego psa, ldórv walę- Qclatnio władze P'osf::mo'A·i!v vrn·stą- b) hS O/V\. l U~R ~Łecn·c.a -:-.;- h.S L:',:::i 
' ~pt,-:i. p ..... d Orłem" N 106 · · · , 1-1 I b - -- 1. i· .. : . · · ' · . ·Łowicz z dnia 21. 1. 19-17 r, .:::O 1:. o. 1 2 

."i "'"'a „ " - r ~ą się nieraz '\\ o<: a onv ar dz.o Oi;o 1- pre ad enero·1cznego zwalczenia plagi 1 ··kt d' J,,.S o· hf\ TUR . ,,,.w d : "-t . Aptel ·a St1kc r.c1 \17al"'nta Nr 7 l h - · · · 1 I "' - P • uri ' 1· · z P" . o .u n1~s a \ · r · N " - • ca·C 1 zyWI SH~ \\',asnym prz-emy>S em. · · j·j· r Z d '. ,.ł d d t" „ ;,,, · i lrc;;_ 1 l;S -J' „_. . n' - d·· f\.pteka mar z C:::haciń'kiej _ Nr 52 1 p ,1 : t . . · . . . wsc1e' 1zn:y. arzą zerna \, a z o J c„ą- w,~rna s.e \~ ~, ~D „1cz na Zo. 'o !i . ,,, . . ::; · ona'Uto 1s 111eje u nas zwvc.za1, i·e przv- . t „ · b · 1 l 1 ·~ 8 t f 
.. błąkany pies,· bvwa hcz ż~dnych trudno- I ce re,ies rac.1 1 psow, rnuszą yr. Jez\yzg ę ' ,/ ~'_ ·. , _ •. 

Tymczasowy Adres Redakqi „GlosLJ K'!lt. • . _ .. l d. er. . 10 . ," a dnie przestrzeo-ane, a opornych cz.eka ją "'· Uka1 ac klub}'. „. 
nowskiego" Powiatowy Referat Kult.ut'< 1 Sztu- sc1 pr_zyJę Y O „,.,to~1 a w_ zin) ' j . 0 al KS LKS ŁO'ł'lCZ grzywna, zł. fuO za 
ki, Kutno, uL 29 Listopada 1. tel ~c. 11. „szczęsl!wy znalazca" .cieszy się z-e 5\WJ• diotkl1we gTZY''·nv. niestawi~nie si~ na zawodv z KS OM 

111;1111=311n-1111r:i'J'iil"l"l":7 "''111-1111-1111-11111m1111111111l6111l111111ml111Su115!i!lilR1111.-..,1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-11118&111111m1-11 TUR ŁPczvca w dniu 27. 7. -17 1', -
' § 122 1). h: -

I 3. Przyz11ać nvrot kosztów pocltóży 

K. 1 • OM. TUR Łeczyca - przej-azd kole1a dla a I S Z U. f!i·atl\\"Odnikó\r, . któ.re wy1płaci ZKS 

H.ali!!iZ 

Ru en aw 
Htstoria arcydzieła holenderskiej sztuki malarsk~el 

4. Załahdć odmo,•·nie nismo SKS .Ma­
sovia GoEtynin z braku IJodsta.w pra1.v­
nych. 

5, vVobec zakończeni.a roz.gry,•·ek o mi 
s·tr:rnsbvo klaf>y B poidaJe się os ta t::czn:t. 1 KaJ1<:.z, (Jhok wiciu zabytków, posia- I dnia 3 września 1939 r. obraz umif'.sz· go, gdzie przeieżal całą okupaC]ę. Oku· tabelę; 

ca hezcennej wari ości dzieło sz(u'.:i. cwno w. drewnianej skrzyni i postano- ranriAucieka,1ący w p-oplochu pod napo· gier pkt, :::t. br 
:dórego pozazdrościć mu może niejedno wio110 wywieźć do Warszawy, by tam rem rmii Cz€nYonej nie zdo!all wy. J) ZZK Rnch - Kutno 8 16 30: 6 
'' ięk~zc mieislr) polskie - obr.u Rui1e:i- u hronić go przc<I ewe:1tualnv111 zni'Sz· "·1c>zc arcvdJiela, które z n1P\\ iPlhim 2) TUR Kutno S 10 15::!.3 

, fa, prz" b(a\\ iający · zclj9eie z j\;·zyża . .::zrniem. Zosia! zl{iżony \\. Muzeum 1~ lim u:;zko.dzeniem powró<:ilo na da\\ ne 3) l"'''\1 Zn-,1 Kutno 8 10 13:15 
Orraz. namalo\\ any w r. 1621 pn} wi~zt :.Ja.rod-:nv:vm. miejst"e. 4)) KS Emieden Żvchlin 8 .4 11:22 

1 • 5 SKS Masoda Gost. 8 4 12 :25 o.'?., Pols.ki i o·iiaro\\'at .. kc~~do,m1 ·1 i. sw. Lecz \Vywiad niemiecki prncowal do· Zaznacz.vć należy, że na kilka lat 6) /\ \- I 1622 p l z t ~ist1'z-em Podokrt;gu na rok 1946. -41. 
''ttKt·o ab.1ad\v r.

1
. ~ 

1 
1
1
° r. t~Non;s,<i, s :i· brze. Wkrótce po ka1)ilulac1'i z. 1awili si~ przed \\'{)jną grupa Amen k;rnow, zwie- zost:-i: 77,K Ruch Kutno. ro:; a v eros <1 1 'U{' 11111s rz 1·:„: oncy, . _ . · . - • . · , ·· . . _ 

który prJslowal do Nitb·Janclów i stam· w. Warszawie d\\ a.i Niemcy i sprowa- dz;:qąca Poiskę, of1arowala za „Zd.1ęc1e I · Pnt~~iNP~kk~1~~1~! tą<l. p_r~ywiózl arcyd~id~ sztul~i hiol·e.:1: dz1li obraz spowmtcm do Ka.lisza.' _s~l_a·,\ z krzyża" fanta5tyczną, sumę \Y ,<Jola-/ przi;:;,,,0dnicz:tlcy; (-) Wiaklsa T. 
detskH~J. Akt na0dan1a, 1ako lez krorn\.;1 dając go w gmachu Zarządu M1e,.:;;..:1e- rach. J. S. W.· S()krnia1·z.; wz. ·(-) DU'Sio cug. 
pariafii zo~·~ ały !zniszczone, unicrnożli-

\Yiając pełne odtworzenie hisiodi obrazu u I k • kl -• I lll 

:§I1;~:':'i~~f ~;~~ u;;,~,~~z~;~~ '.~L :i;:: I s e r I, ore n a ezy usuw •. 1 
rzu głó\rnym świątyni, zbuclo11.-'c:n2j w r. h 
1253 przez księcia Bolesrawa Po'.J-ożne- Nikt nię za•przcczy, że kolejnictwo pot- w c arakterze pra<:o,•·nika straż·i' prze. Il mą1d dv poniedziałku, reklamując równą-

] 1 · l l skil:\ po przezwyciężeniu pierw.sz1-'Ch naj m.y&lowej w młyni·e {i,Ol2il.ski (obecnie I cześnie w dyrekc_ii PKP o innE' \\'agony. 
go przec.slawia na pierwszym P ante '<: \.,.„,·,:k Z\·cl1 t1·t1.J.n,.,s'c1· o],-1-"su od'oud·o"-\' d · d d S t " 1 t ' · d ł-M M d 1 l l ~ u ·u. " " o o!1ny po zarzą " po em . 1S om10, nDwe wag0n)' na. esz v w p·ome cząq arię ag a enę z przec iy oną po· z1.11··;zc.z"n1·ach wo_1·en11ych_na .przełom;~ N ' · · l · · t 1 I J · ' l 11 b I gknrą i ruzpuszczonymi złotymi włosa- V '-- - 1 a zamm•'·r·ente ..:1ero\vmc wa m yna < Z!EJ re' - m. ecz i tym razrm \\'Cda 
mi. Przykuwa twarz 0 wyrazie pełnym lat 1945 - 46, może się pochwalić znacz dyrekcj~ PKP w K~lnie nadesłała w dni~ i lała się przez dziura\''e dachy. Dopiero 
bólu i re,żygnacji. Centralną figurą jes.t nymi osiągnięciami w dziedzinie us-praw- S'. bm. ki.ll~a \ngonow do prze_1:·oz~ mąki I '','e wto-rek 12 bm. !1adeszl_y wago;iy do· 
posiać Chrystusa zdejmowanego z :;rzy- ~~~'~·ia komunika·cji i transportu towa· no Lodzi J Warsza·wy. W chK1!1 gd_r pn- . sKonale utrzymane i 5zcz-elne. J '\h·owczas 
ża i opadają-ccgo na ·"·yciagn'ęte ramio- . . . . . . . . . C?°'\ nicy '.'1!yna ~rzystępowali d{) łado1,:a ! okazak1 .się (p•o szczatkach zalega,iących 
na Marii Magclal(fny. " · Ty11_1 rnr111rne1.' ~u ! ow~lz1e fraJiaJą ~rę ma workow męki na wagom', 0kazak: się (wnętrze \\'agonu) że używane b~·łv de 

,. " _. . , • , ~ .. 1 p·owazne uslerlo 1 niecloc1ągnlęc1a, ktore ~~ da~hy \:'a.'~o·nó_1;.· prz;c}ekają i IX-o~a i przewozu „ cegiel. . • 
I~ilka "'.ekow rne zw.racano ~a~.o111 ~J- ·częściej są \'"yni·kiem lekkomyślności !'Ub .eJ'e się-. p1ze~ nte C1U1bem .(ostatnKJ I Zachodzi zatem pytanie, dlaczego od· 

szei uwa~r _na obr~z! rne doce.n_1 ?:~1c je- iiiedbalslwa niektórych funkcj.c)nariuszy dc?zcz . .1ak w_1adQmo _ padaj krl.~a razy i po\•-if'<lnif' \vladze PKP roclstaKiają p0d 
go wartosn Dopiero przed ,\ 1l1rn11as1u PT:\P. Wypadek jaki opisujemy poniżej, d~1enr1e), M<Jzna .l':~hte- \~·yohraz1c co .by I cegię (której żadna u-n~"oć nie szkodzi) 
Jaty zainkresnwal się clzielrm Ruben-sa zoslal nam przekaza.n~ przez naszeg·o to :>1<;:> siało, gdyby m.ąKa po1e~ha/a '~"takich ::zcze,!nie zamknię1.-e wag0 ny, podac;s 
ks. Sohczy1]ski, sprowadzając ,::;ksp-ertćw \.i aL"zysza Szczcipa1'islrn.~,go, pracuj<1c-ego \\agona-eh. Odl'Oznno za iem wy.syłkę , gdy na przrv.'Ó.J- mąki przeznacza się v.·a 
do f\a]isza • • gony. o zrujnowanych pokryciach? 
. zc1ania. 1~y1y lTO~ziciom': Je<1n1 .t:\\'.a· :tWielliCe i domu kUllurv sprawa if'~t p0ważna. Wypadek ten 
zali obraz za kopie oryg·malt.t, zm;1d:11a· I Jl li 1 nie ,iec<:t orlo·s0bnion3 i Jak mekluje tow. 

- H I ·1.. · · t · ci ·. 1• • :. Odbyło się w Wrocławiu otwarcie św!elli· następneqo odhędą się przeds1awienia f\n.~lri· Szc?<::Da:1ski, kilka tran."p·~•rtów maki· u-\€0'0 s1e w o am 11, mnr wrcr ZL' 1z . · . , ż . . . ' · 
"' " . ' cy pracownikow przemysłu spozywczego i we w Domu ołmer1a 1 pop1~y orkiestr. N& legło już zepSll{'iU ,,, czasi:e prdróży Oo(') 

.ie.<:t lo br.zwzgl~dnie auten!_yany Ru- i metalowego „Rózanka". Ze świe.tlicy hędą zak.ońc:i:enie „Dni" odbędzie się festyn na wel- \Varsza\'Y i musiał:· h~1ć cofnięte z. powo 
ben.:. Dłuzszy czas trv,·a! <;por, pr,_eno· J mogli korzystać również robotnicy z innych nym powietrzu. du 0clm01,·y rrzvjęria przez o:J.biorcę. 

- • sząc się na\\ et na łamy prasy. Wr{~.sz- zakładów, którzy przyczynili się, dzięki hr:z- Czy dnpra\\ dv ITT<1Żf'my scbie pozWO· 
óc okazało się, że „Zdj~cie z krzyża" ii:ter:sow~ej pracy, do szy.bkiego uruchomie- Oałoszenie o przetar~u lić na tego rcd7;iju karnodne marno· 

i . I d . ł"' d ] R b ma sw1et11cy. 6 ~ l " · jesL oryg111a nym zie "'m pę z a u <:>n; :raws ''n~ 
Zarzad Gminy Dqbrowica ogła~za przs\cug 

sa, Holandia zaś posia<la obraz wielkie- .Na wrzesień zapowiedziano 'w Bielsku na przebudowę budynku gospodarczego l1Ó Wydaje się nif" ul·e·gać wątpllw-nśd, ze 
go C'lr!ys\y o p·od001bnym lemacie. „Dni świetlic". budynek szkolny. w danym wypadkLt, zawinił ktoś, przez 

W r. 1922 arcvdziclo odnowl<Jne z-0- Program „Dni" przewiduje w dniu 5-tym Plany budynku set do obefri:e11la w Zarzq. lekkomyślność lub niedbalstwo. Byłoby 
~tiiło rzez rnf. Rutkowski·ego. I września popisy zespołów świeUicowych n;i I dzle Gminy, oferty nale~y składać do dnt!:i rze\:zą porz;Jrlaną, by Ma<lzP. kolejowe 

D p . p . . . . , . . własnych' scenw.ch, a w dniu 6-ym września - 24 bm. w .ZarzqdzTe Gminy. dopilnowaly, ab~· p'Od·0fin1" wvpadk' n\~ 
i o Wybuchu drugiej WOJilY swrnkWeJ popisy w Teatrze Polskim w Bielsku. Dnia 1-:irząd Gminy DqbrO"'iC!! rnogly rnie 1~ c"ięcej i-n~,..„ ""' • 

Wvo'.Jw~:i: Woj. Komlt<;ll P?R w Łodzi. K'"lm tet Redokcvinv. Red i Adm. Łódź, Plotrkowska 86. Telefony: Redaktor Noczelnv 216-14. Selcrelario1 254-21. Redalc:ąa llCO'lc ~? • , -~-
'Dziill og/oszeń1 Piotr:Cowska SS tel. 111-50 Konto PKO Vn - 1505. Zakł. Graf. ~· Wyd. ,,ł.6dz~ Instytut WvdawnlCZ\'•• · LJ-01.5:.i • ... ..._, ,,_,,_ -- ._ 
t:E1 JUK OC" OSZEN Wydawnictwa „Głosu R obotn!czego" w Łodzj ; I W tekście: ed l-100 1ńm. 1tł. SO, 101-200 mm. i:! i>o: p1;w'(tej zł iC. 
'ta ~.f'iluru od l-100 null; zł 35. 101 - 200 mm. zł 45. oowyże) zl 60. Drobne za fedno al owo: poS'tUki~rtfe r<>azm el 20, ha:n~ (kl ..._, ~ f ~c,tt,} ii. 25., ~!'. q ilJt 

poszukiwrntio oraC]!' zł. 10. W tliedzłel8 l ~ :ł.P..J. ._.& 
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PRZYGODY 
'ięciu typków z Banialuki 

11. 
, 

PiesZo ruszył Pateo10&.. 
(M,~rcy pieszo chodzić wolat 
Sp.otkał maga Pari Bauu 
I poszli do Ku Klux Klanu. 

GŁOS ROBOTNICZY ·Nr. 222 

Ze §portu -
Czo.łowe rakiety Eu-ropy 

Startują na Mi~dzynarodowych Mistrzostwach Polski · 
· Czy dojdzie do rewanżu Koermeczy Jądrzeiowska ? 

Tegoroczne mię- rodowe„ mistrzostwa odbywały się w konlf.1·, Mitica i Pallady. Oczywiście, że udział tych 
dzynarodowe mi· rencji krajowej. zawodników nadałby całym mistrzastwom ;:-0· 
strzostwa Polski w W roku bieżącym sprawa przedstawia się smak wielkiej atrakcji. 
tenisie odbędą się już o wiele lepiej. Zgłoszonych zostało sze- Drugą atrakcją mistrzostw katowickach, o· 
w Katowicach w :eg zawo?~ików .zagranicznych, reprezentu- bok startu Pallady i Mitica, byłby start jed· 
dniach od 19 do 24 iących do~~ P?Wazną klasę, .zwłaszc~a dla na- nego z najlepszyGh graczy Europy, Szweda 
bm. na kortach Kl. s~y~h tems1~tow. Pewnym Jest :udz1~ł zawod- Bergelina 0 którego udział zabiegają ener-
Tenisowego „Po- mkow czeskich, co zresztą potw1erdz1ła astat- . . ' . . 
goń", który jest nio również prasa czeska donosząc, że w mię- ~1czme orgamzatorz_Y" w czyr_n pomocnym Jes1 
też organizato~em dzynarodowych mistrzostwach Polski we~mą im konsul szwedzki. Bergelm przebywa w 
mistrzostw. W o- udział Zabrodsky, Smolinsky, Vrba, a z kobiet chwili obecnej w Bratysławie razem ze swym 
kresie powojen- Miskova i Knoppova. partnerem w doublu, Johanssonem, który po 
nym Polska nie • Organizatorzy posiadają i dalsze zgł.isze- starcie w Bratysławie wyjeżdża na mistrze· 
miała szczęścia tlo nia zza granicy. W pierwszym rzędzie pew- stwa Stanów Zjednoczonych. Bergelin pozo· 
międzynarodowych nym jest przyjazd Rumunów Caraculisa i Ta- staje w Europie i to skłania organizatoróVI 
mistrzostw w te- nadescu, którzy posiadają za sobą liczne star- mistrzostw, by zabiegać o jego start w . Kato· 
ms1e. Awzowano ty na turniejach zagranicznych i szereg suk- wicach. Bardzo liczny będzie udział zawod 
stale udział w nich cesów ników krajowych. Prócz Jędrzejowskiej, Sko· 
wybitnych rakiet Podczas bytności ppłk. Czarnika w Belgra· neckiego i Hebdy weżmie udział silna dmźy· 
zagranicznych, je- dzie, został uzgodniony start Jugosłowian · na na katowickiej „Pogoni'. z Kończakiem, Brat· 
dnakże zgłoszema mistrzostwach Polski. O ile by start ten do· kiera i Niestrojem na czele. „ . te pozostawały sta sze~ł ~? skutku,. wówc.zas Katowice miałyby Kapitan sportowy Polskiego Związku Te-

;,'t~· le papiero"."ymi - ~o~nosc ogląda~!a dwoch cz?łowych zaw'.'ld- nisowego, inż. Herbst podał do wiadomości , że 
tak, ze „m1ędzyna- mkow Jugosławn, długoletmch reprezentarf- pewnym J·est w teJ· chwili udział mistrza mię-

J. JĘDRZEJOWSKA tów swego kra· h I D . ' · . ,. , . . . , , · JU w grac 0 puc iar avis a. dzynarodowych mistrzostw FrancJ·i Asbotha 
UlllMhlllllll !lll lll l,.I, I 'lhli'I li 1ll.M lll ill,llllI,lll l,llJ llilll llil ?1l llllll11l lll t1 lllM;iilil1l lJllllllll' l ll ll ! l ll lllli' l ll~l lllll!l llllllPl llll~lllil llil1 l l J I il'i11 I l'll'lllli,lllll l ,I 'I 11"l!lll'l ''l"ll-l ,l. l,11 ·1.1 I• I I I • ' • z boi.1h #abrączn„ch (!Yę~ry), Jego ro_dak'.1 StolpY: Czechow s~o-°" ~ lmsk1ego, Solca i M1skoveJ oraz Rumunow 

A I . e d · 1 · I Caraculisa, Schmidta i Tanacescu. 

e S l·ę O . e gr a I • dzą ~~!~~~jez:i~~z;~i: r::;iw~:':~ g~zi;J~~rd 
dwa] Jugosłowianie: M1hc l Pallada. Polski 

P • b•• 0. k . 
6 

o Związek Tenisowy załatwił już dla wymie· - ~acown1cy uą yre CJ'I : nion.ych wszystkie formalności paszportowe I 

Pomimo fatalnej pogody wczoraj na bois- sługuje rycerski gest zwycięzców. Otóż dru· cljwizowe. 
ku KS Arko odbył się mecz pi'łkarski' pon11·ę· · · Prawdopodobnie w turnieju o mistrzostwo 

zyna zwydęzców na pocieszenie wręczyła Dy- ' w k K 
dzy Dyrekcją a pracownikami produkcyJ'nvmi - Polski weźmie także udział ęgier a oer-

rekcji artystycznie wykonaną ,,krype.", daJ·ąc kt' · d k ł p "' 
Państwowej Fabryki Kapeluszy Nr 2 (dawniej meczy, ora me awno po ona a w rn,,.ze 
Goeppert). do zrozumienia, że większe szanse Dyrekcja Jadwigę Jędrzejowską i zdobyła tutył mistrzy· 

Zwycięstwo i to bardzo wysokie 6:0 odaie- miałaby w... „klipie„, aniżeli w - piłce nożnej. ni na międzynarodowych miśtrzostwach tani 
śli pracownicy produkcyjni. Publiczność żywo Bohaterem meczu był dyr. naczelny Lewan- sówych w Czechosłowacji 

. oklaskiwała szereg zagrań stojących na nie- dowski, który pomimo odniesionej kontuzji 
, , pmoi~lnym p0<iomi•„. Na pndkrn;I••i• n- wylraymał no bni•ku do knńoa gcy. O puchar §.p. Ha,luż.11 

1 :A/ GiijtwOb;OiiCiwSiFZ81a bramki 
Sląsk- Łódź w poniedziałek 

Wyznaczony na niedzielę mecz piłkarski 

o puchar śp Kałuży pomiędzy Sli\skiem a Ło· 

dzią, ze względu na ogólnopolskie zawody 
sportowe włókniarzy, został odwołany. 

'(8, Tam odbyło się uroczyste przyj~cle 
zna!llego taumaturg.i i astrologa do 
'<tanu w 17 stopniu wtajemniczenia. 

79. Franek Gapa, choć miał „Pietra" 
Kupił biłet, wsiadł do metra, 
A ·nie wiedząc jak ma wysiąść 
Zrołtił kU'()ltlletróiw tysiąc. 

LUDOWY INSTYTUT MUZYCZNY 

P:~yjmuje z~pis.y nowo - wstępujących 
ttczmow do szkoł muzycznych w Łodzi, na 
wypziały: fortepianu, śpiewu solowego, in­
strumen~ów s1hyczkowych, instrumentów dę­
tych, org:anów, akordeonu i rytmiki. Zapisy­
wać się mogą wszyscy kandydaci bez różni­
:y wieku i wykształcenia. Egzaminy wstępne 
odbędą się od 3 do 10 września. 

Starzy uczniowie winni zarejestrować się 
w sekretariacie ' do dnia 1 września. Zapisy 
przyjmuje i informacji udziela sekretariat 
L.I.M. ul. /arac.za 19, tei 265-01. 

Dv:iurv apjek 
Dzisiejszej nocy dyżurują następujące apteki: 

Czyńskiego (Rokicińska 53) , Bartoszewskiego (Piotr· 
kawska 95). Rowińskiej-Koprowskiej !Pl>lc N0l uo· 
ści 2). Stamelew1cza (Pomorska 91), Sinie~kiej 
(Rzgowska 51). Dancerowej (Zgierska 61). 

Drużyna piłkarska KP Zje.dnoczonych ba· 
wiła ostatnio na Sląsku, gdzie rozegrała dwa 
spotkania z miejscowymi drużynami. 

W pierwszym dniu, w niedzielę, łodzianie 
spotkali się w Bielawie z Bielawianką i pQko­
nali ją 2:0 (2:0). 

Bramki dla Zjednoczonych strzelili: Pie· 
karski i Grządziel L 

W drugim dniu łodzianie grali z reprezen· 

tacją Bielawy i przegrali 0:1 (0:0). Jedyną 
bra~ę dla zwycięzców strzeli}: najlepszy 
gracz Bielawy, obrońca Jach z rzutu wolnego. 
Łodzianie nie wykorzystali trzech sytuacji· 
podbramkowych, które normalnie powinny 
zakończyć się bramkami. 

W obydwóch spotkaniach z łodzian wy­
różnili' się: Jankowski, Bajan i Brban. 

Julro rozpo.czynajq sitt 
Igrzyska Sportowe · Spółdzielców 

Mecz prawdopodobnie odbędzie się w po 
niedziałek na boisku ŁKS-u o godzinie 18. 

Dłużej nie mogłem 
wytrzymać 

Po kilkulet~.im pobycie za g~anicą, powr6· 
cił do kraju .popularny „as" naszej koszyków· 
ki i siatkówki - Wierszyłło. 

Wierszyłło w najbliższym czasie obejmi 
treningi w ..grach sportowych, a przeąe wszy­
stkim zajmie się przygotowaniem naszej dru­
żyny do Igrzysk Olimpijskich w Londynie. 

Jutro, w sobotę i niedzielę odbędą .się w 
Łodzi Ogólnopolskie Igrzyska Spółdzielców 
we wszystkich gałęziach sportu. Przewidywa­
ny jest udział około 1000 zawtidników. 

Na program 3-dniowych igrzysk sporto­
wych złożą się: turniej piłkarski, który roz· 

grywąny będzie na boiskach Zgierza, Pabia- - Już dłużej nie mogłem wysiedzieć za 
nic, Aleksandrowa i Łodzi, gry sportowe - granicą - przyznał się po powrocie do kraju 
siatkówka, koszykówka, szczypiorniak, zawo- Wierszyłło - a gdy się -jeszcze w dodatktt. do­
dy lekkoatletyczne, pięściarskie i kolarskie na, wiedziałem, że chłopców naszych biją różn i 
torze oraz zawody pływackie. Dla zwycięz- „egipcjanie", na następny dzień zgłosiłem się 
ców ofiarowano . szereg cennych nagród. już do wyjazdu„. 

Capstrzykiem rozpoczynają d.zisiaj 
święto sportowe polscy włókniarze · 

Jutro rozpoczynają się w Łodzi ogólnopol-, nie 15-ej rnzpoczną się przedboje we wszyst­
skie igrzyska sportowe włókniarzy. Na wszy- kich gałęziach sportu. W zawodach weźmie 
stkich :niemal boiskach sportowych o godzi· udział ponad 2 tysiące zawodniczek i zawodni-

. , > · ;,;:::,; ,:: „. ,, , ,, „" ·-·- ,.„'.. : : ~< '\1:c:: 
Pozdrowienia z Pragi 'dla Pracowników i I Kolarze nasi startować będą w Pradze na 

Czytelników przesyłają mi rzowie Polski w międzynarodowych zawodach kolarskich, or­
kolarstwie: Jerzy Bek i Lu~an Pietraszewski, ganizowanych przez Komisję Międzynar-1dn-
oraz kolarz warszawski Siemiński. wego Festivalu Młodzieży Demokratv..,znsi 

ków, rekrutujących się ze wszystkich niema 
zakątków Polski, a najwięcej z Ziem Odzys­
kanych. Na starcie nie zabraknie pionierów­
sportowców z Zielonej, Góry, Jeleniej Góry, 
Kamiennej oraz Wałbrzychu. 

Największą jednak ilość zgłoszeń nadesła­
ły: Czestochowa (około 200, w tym sam K. S. 
Victoria 110), Sosnowiec ponad 100, przeważ­
nie do lekkiej atletyki, Bielsko około 100. 

r-rajbardziej zacięte boje przewidują orga­
nizatorzy w piłce nożnej. Startować tu będą 
dwie ciekawe drużyny: Legia z Krosna i Bzu· 
ra (Chodaków). W wyścigu kolarskim na 100 
km pierwsze skrzypce powinni grać ko!Ji·ze 
z częstochowskiej „Victorii„, którzy będ< 

mieli grożnego ·przeciwnika w Wojciechow­
skim z KP Zjednoczonych, o ile, oczywiście . 
łodzianin stanie na starde. 

Ciekawie zapowiada się również .turnieJ 
bokserski Startować w nim będzie ponad 
200 zawodników, wśród których nie zabralt· 
nie takich nazwisk, jak Jaskóła, Kijev;ski 
Mazur (KS Tęcza), Urzędowicz (Wima), Czar­
necki (KP Zjednoczone). 

Swoje święto sportowe rozpoczynają włók 
niarze już dzisiaj capstrzykiem wieczornym i 
przemarszem przyjeżdżających zawodników z 
dworców przed Dom Związków Zawodowych 
przy ul. Strzeleckiej 2. 

Reprezentacja zwycięża 
Wczoraj na boisku ŁKS-u odbył się ::.iec1 

trenin!,Jowy pomiędzy reprezentacją Łodzi, któ­
ra zmierzy się z reprezentacją Sląska o puchai 
śp. Kałuży, a KS Bieg. 

Zwycięstwo 7:1 odniosła reprezE!ntacja. 
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